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Nowe zadania gospodarki narodowej
wymagaia nouwh farm organizacyjnych

Oświadczenie premiera Cyrankiewicza
w sprawie rządowego projektu ustawy o zmianach 

struktury gospodarki narodowej

mu

W ARSZAW A (PAP ). —  Na wczorajszym 53-c!m posiedzę. 
»>u Selma Ustawodawczego RP- główne zainteresowanie wzbu
dziły oświadczenia premiera Cyrankiewicza w  sprawie rządo
wego projektu ustawy o zmianach w organizacji naczelnych 
władz gospodarki narodowej oraz oświadczenie ministra Rol
nictwa I Reform Rolnych Dąb - Kocloła w związku s akcją 
rządu w sprawie podniesienia hodowli bydła 1 trzody chlewnej 
w kra (u.

Przemówienie prezesa Rady Ministrów i .  Cyrankiewicza 
podajemy poniżej w  obszernym skrócie.

Ustawa ta ma bo w jem na celu przy-\Vysoka Izbo_
W imieniu Rządu przedkładam Wy 

v>kiej Izbie projekt ustawy o zmia- 
Dach organizacji naczelnych władz 
gospodarki narodowej. Do ustawy 
Izssd przywiązuje wielkie znaczenie.

k o n f e k e n c j a

aHtywu szkolnego ZM P
Wydział Oświaty Rolniczej Urzę

du Wojewódzkiego wspólnie s Za- 
.i-ządem Wojewódzkim Związku Mło 
dzieży Polskiej organizuje w  dniu 
5 lutego 1949 r. Wojewódzką Konie 
lencję Aktywu Szkolnego ZMP z U  
eeów Rolniczych województwa lu- 
nelskiego. W  konferencji wezmą u- 
iział przewodniczący i  sekretarze 
kół szkolnych ZMP -  nauczyciele 
wykładający zagadnienie Polsld 
Współczesnej na terenie w. w. szkół 
traz przedstawiciele Wydziału Oś
wiaty Rolniczej —  Samopomocy 
Chłopskiej, Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Lubelskiego „SP oraz 
Partii Politycznych.

Celem konferencji jest zanalizo
wanie sytuacji w  szkołach rolni
czych, ustalenie form działania kół 
t.zkolnych ZMP, oraz koordynacja 
ich pracy z władzami szkolnymi w 
celu osiągnięcia najlepszych wyni- 
!;Aw naukowych i wychowawczych.

Obrady konferencji toczyć się bę 
dą w  sali TUR Krak. Przedm. 29. 
Początek obrad o godz. 10-tej.

R uch strajkowy  
we Francji 
r o z s z e r z a  s i ę

PARYŻ (PAP). — Robotnicy fa
bryki samocnodów Panharda strajku 
ją już 20 dzień. Zbiórka przeprowa 
dzona na rzecz strajkujących przy
niosła 2 i  pół miliona franków.

Również metalowcy Marsylii kon 
iynuują strajk. Władze zmobilizo- 
wały znaczne oddziały policji, które 
uniemożliwiają strajkującym dostęp 
do zakładów pracy. Robotnicy okrę 
gu marsylskiego podjęli akcję soli
darnościową.

W Firminy (zagłębie St. Etienne) 
przerwali pracę górnicy, protestując 
przeciwko aresztowaniu swego de
legata związkowego.

0 tys. pracowników, należących 
do CGT i zatrudnionych w miej
skich zakładach pogrzebowych na 
obszarze całego kraju, zapowiedzia 
to 2-dniowy strajk ostrzegawczy w 
wypadku jeśli ich żądania podwyż 
W Tjłac nie zostaną uwzględnione.

Strajk personelu p’e!eeniarskiego 
*zpitali paryskich zatacza coraz 
Izersze kręgi. Akcja strajkowa za
czyna obejmować również prowin- 
Jję. Wobec tego rząd uznał ze ko-- 
odeczne hszooczać rozmowy ze *trai 
tEUiaCyrm.

1 .

stosować organizację naczelnych 
władz gospodarki narodowej, a więc 
organizację kierownictw* naszej gow 
spodarki do tych głębokich struktu
ralnych zmian, które zaszły i zacho
dzą w naszej ekonomice | do wielkich 
zadań, stojących w tej dziedzinie 
przed nami.

Podstawowym elementem prze
dłożonego projektu ustawy jest 

postanowienie o zniesieni® urzę
du Ministra Przemysłu $ Han
dlu i <2> utworzenie u* (miej
sce znoszonego Ministerstw* Przemy 
słu | Handlu w»śein ministerstw, w tej 
liczbie czterech ministerstw, mających 
sprawować gestię nad przemysłem (m, 
nwtersfwo gómiotwa | emersetyk-', mi 
nisterstwo przemysłu ciężkiego, mini
sterstwo przemysłu lekkiego, minister 
stwo prrwnysłu rolnego i spożywcze
go) oraz 2-ch ministerstw powołanych 
do sprawowania gest’ó nad handlem (mi 
nisterstwo handn wewnętrznego, mi
nisterstwo handlu zagranicznego).

Jak widać, proponowane zmiany 
jdą bardzo daleko. Jakie są przyczy
ny, które skłoniły Rząd do przedłoie

ni a Sejmowi projekta usU-wy, prs*> 
widującej talk daleko idące zmiany w 
organizacji naczelnych władz gospo* 
darczychf (Ciąg dalszy na «t». 2)

Acheson powiedział „nie“
Negatywne stanowisko sekretarza stanu USA

wobeo spotkania Stalin — Truman
Oświadczenie generalissimusa Stalina 

w yw arło  ogrom ne w rażenie
W ASZYNGTO N (PAP ). Sekretarz Stanu USA Dean Actie- 

■on przedstawił na konferencji prasowej) stanowisko rządu 
amerykańskiego wobec sagadnieA poruszonych w wywiadzie 
generalissimusa Stalina, udzielonym agencji prasowej „Inter* 
national News Service*‘.

Deklaracja Achesona śwładeryla wyraźnie o zakłopotaniu 
w  jakie propozycje generalissimusa Stalina wprawiły Departa
ment Stanu niechęci do pokojowego uregulowania sporuycb 
zagadnień.

Pragnąc uzasadnić przed opinią pn- 
bl'ozną negatywne stanowisko wobec 
propozycji spotkania Stalin — Tru
in a n, Acheson rmuszony był uciec się 
do argumentów, że Stany Zjednoczo
ne nie mogą prowadztć dwustronnych 
rozmów na temmty międzynarodowe 
zapomina jąc o tym, te zagadnienia ta 
kie z konieczności muszą stać się 
przedmiotem dyskusji między USA i 
ZSRR • że w ten sposób sugerowane 
jui były ze strony amerykańskiej 
Czując Jednak słabość t j negacji,

Aełiesotn osłonił się formalnym pre>- 
tekstem, li „rząd USA nie został ofi
cjalnie powiadomiony o propozycjach 
radzieckich, lecz dowiedział się o nich 
t prasy". Aby „podmurować” wresz
cie swoją nieprzekonywującą argu
mentację. Acheson powtórzył stereo
typowe zarzuty pod adresem ZSRR. 
usiłując przerzucić nań odpowiedział 
noóć za niemożność osiągnięcia poro>. 
zwmienija.

Potwierdzając zamiar utworzenia se 
paratystycznego rządu zachodnio -

Mindszenty przyznaje sie do winy
Kardynał-zdraica przed sadem

BUDAPESZT (PAP). — W czwartek rozpoczął się przed Trybuna- ] wywołał wielkie wrałenłe wśród pu 
leni Ludowym w B>idapeszcle proces przeciwko arcybiskupowi Esztergo- blicsnośct, obecnej na sali — Mind-
mu I prymasowi Węgier — Mlndszenty emu. Na lawie oskarżonych za
siadło również 6 bliskich współpracowników Mindszenty‘ego. a miano
wicie 2-ch osobistych sekretarzy — Barany! i Zakar. Jeden * najwięk
szych przed wojną obszarników węgierskich — Eszterhazy, sekretarz 
Węgierskiej Akcji Katolickiej — Nagy, ks, Tspanky 1 b. dziennikarz — 
Toth.

Po odczytaniu aktu oskarżenia 
przewodniczący Trybunału — Olty 
podał do wiadomości tekst Ustu

Mlndszenty ego. napisanego z 
tu do węgierskiego ministra sprawie
dliwoścl — Risa. W  liście tym, który

Dlaczego rząd belgijski
n i e  d o m a g a  s i ę
ekstradycji zdrajcy P'tpelle’0?
BRUKSELA (PAP). —  Bruksel

ski tygodnik „Pourquoi - pas" za
pewnia, że rząd Spaaka zna dokład 
nie miejsce pobytu szefa belgij
skich faszystów, Leoni Degrelle‘a, 
który w okres'e okupacji służył pod 
rozkazami gestapo i brał udział w 
walce przeciwko Związkowi Ra
dzieckiemu.

Degrelle znajduje się obecnie — 
według informacji ,,Pourquoi - pas“ 
na Jednej z wysp hiaro«A*fcteao ir- 
chipelagu Balearów

Rząd Spaaka — wyjaśnia pismo — 

nie żąda ekstradycji Degrelle‘a po

nieważ obawia się jego zeznań na 

procesie, jaki zmuszony będzie wy

toczyć zdrajcy po sprowadzeniu go 

do Belgii. Degrelle zapowiedział bo 

wiem, że posiada rewelacyjne do

kumenty, przy pomocy których udo 

wodni, że wysocy dostojnicy pań

stwowi Belgii oraz król Leopold I I I  
współpracowali ściśle z Niemcami.

szenty przyznaje się całkowicie do 
winy i prosi o zaniechanie postępo
wania sądowego, wyrała.fąc równo
cześnie gotowość czasowego zrezyg
nowania ze stanowiska prymasa. 
List — jak podkreśla Mlndszenty — 
jest napisany z własnej woli.

Na wstępie listu Mlndszenty stwler 
dza m. In.: ,-Przed rozpoczęciem roz
prawy oświadczam, że jestem win
nym przestępstw, zarzuconych ml na 

mocy kodeksu karnego. W  przyszło
ści będę zawsze patrzał na wyda
rzenia zagraniczne ł wewnętrzno-wę 

glerskle zgodnie z Interesem suwe
rennej republiki węgierskiej*. Mlnd
szenty podkreśla że pisze list po 35 

dniach rozważań w których doszedł 
m. in. do wniosku o konieczności pel 
nej normalizacji stosunków pomię

dzy państwem a kościołem na Wę
grzech. M’ndszenty przy-na:e, że je 

go dotychczasowe zachowanie się u- 
niemcżliwiło w poważnym stopniu 
normalizację tych stosunków.

Po naradzie Trybunał postanowi’ 
odrzucić wniosek Mlndszentycsrn o 
wyłączenie jego roraw»

niemieckiego, sekretarz Stanu OSA 
pragnął jednocześnie przekonać sta- 
chaczy, łż fakt ten nie będzie stanowi! 
przeszkody dla osiągnięcia w przy" 
sztości porozumienia w sprawie Nieu 
miec.

Konferencję prasową Acheson **“ 
kończył zdawkowym oświadczeniem, 
ie „droga do porozumienia przy ponw 
cy normalnych kontaktów dyplom#,* 
tycznych stoi zawsze otworem'*.

(Ciąg dalszy na str. 2)

Przed Kongresem
Zjednoczeniowym
młodzieży rumuńskie)

BUKARESZT (PAP). — Młodzie* 
rumuńska postanowiła uczcić wzmc 
żonym tempem pracy zbliżający 
się Kongres Zjednoczeniowy rumuń 
skich organizacji młodzieżowych. 
Prasa rumuńska donosi o szeregu 
inowacji 1 ulepszeń, wprowadzo
nych przez młodzież robotniczą w  
wielu zakładach pracy w  srtolicy t 
na prowincji. Tak np. w  warszta
tach kolejowych w  Presita 1 Arad 
młodzieżowe brygady robotnicze 
wykonały przedterminowo plan re
paracji taboru kolejowego.

Mistrzostwa Polski 
w siatkówkę roznccz?te{
III l!

W sali Woj. Ośiodka Kultury Fi
zycznej rozpoczęły się w dniu wczo
rajszym, półfinałowe rozgrywki w 
siatkówkę drużyn żeńskich, o mi
strzostwo Polski.

Drużyny powitali: Wirszylłe 
(W-wa) I Sobocki (Lublin).

Poziom poszczególnych gier był 
słaby. Z rozegranych dotychczas 
trzech spotkań, najlepszą stosunko
wą formę zademonstrowała rosła 
drużyna siatkarek Gromu * Gdyni.

Słabo wypadły warszawianki 
(AZS), które w  trzechsetowej walce 
uporały się z prymitywnie grający
mi zawodniczkami z Przeworska. 
Najsłabiej grająca w tym dniu oka
zała się drużyn? Bioni z Radomia.

Wyniki gier wczorajszych:
Pomorzanin (Toruń) — Broń (Ra

dom) 2:0 (15:4; 13:7). S. prof. Stry- 
cba-zewskl.

Grom (Gdynia* — MT<S (Lublin) 
2:0 (15 4; 1511). S Wlrs*vłło (W-wn).

W óstatnTr' m ^zu AZS (W-wa) 
po zacięte-) grze, mim- słabej formy 
pokonał Cukrownię (Przeworsk) w 
trzech setach: 2:1 (15 8; 1315; 15:7).

Sędziował Pęczslski z Lublina.
W dniu dzisiejszym o godz. 10.80 

4 dalszy CiaC rozarrwek.
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Nowe zadania gospodarki narodowej
wymagają nowej organizacji

(Dokończenie przemówienia premiera Cyrankiewicza ze sir. I)
* Jak wiadomo. Ministerstwo Prze
mysłu i Handlu zostało utworzone 
niespełna dwa lata temu, w  prze
dedniu tak zwanej bitwy o handel 
Ówczesna sytuacja, która charakte
ryzowała się niemal nieistnieniem 
elementów detalicznego handlu pań 
stwowego, licznymi i, poważnymi 
niedomaganiami w  strukturze i dzia 
łalności spółdzielczości, brakiem do
statecznej sieci organizacji, przyspo
sobionych do handlu zagranicznego 
5 wreszcie trudnym okresem odbu
dowy przemysłu, wymagała skupie
nia całości w  zakresie przemysłu 
jak i  handlu wewnętrznego i zagra 
tucznego w  rękach jednego urzędu.

To skupienie było tym bardziej 
potrzebne, że mieliśmy wtedy do czy 
nienia ze wzmożonym atakiem ele
mentów kapitalistycznych na ■ naszą 
gospodarkę — atakiem, wyrażają
cym; Się w  podniesionej tali speku
lacyjnej —  atakiem, który nie bę
dąc w  porę odparowany, mógł wy
rządzić poważne szkody naszej go
spodarce 1 pilnie zahamować jej roz 
w ó j.. ^

Trzeba stwierdzić, że skupienie 
całości gestii w  zakresie przemysłu 
oraz. hajidlu wewnętrznego i zagra
nicznego w  rękach jednego urzędu, 
okazało Się celowe i Ministerstwo 
Przemyślu i Handlu, postawione 
przed nim zadania wypełniło.

Tak więc w  przemyśle został za
kończony proces odbudowy. Pro
dukcja poważnie przekroczyła po
ziom przedwojenny podniosła się 
:.nacznie wydajność pracy, przemy
słowi nadano określone formy orga 
ruzacyjne, poczyniono znaczne kro
ki w  kierunku uporządkowania sy
temu płac i: wreszcie silnie podnie 

siono rentowność przemysłu, który 
Stał Się jednym z głównych źró
deł akumulacji dochodu narodo
wego. i

Tak wi^c rozwinął się bardzo zna 
cznie handel państwowy wewnę- 
rzny, zajmując wraz ze spółdziel

czością decydujące miejsce w  obro
cie hurtowym i osiągając poważny 
•vpływ w  obrocie detalicznym, roz 
winęła się bardzo znacznie spół
dzielczość i przeprowadzono słuszną 
reorganizację jej struktury, a wre
szcie poddano silnej kontroli ele
menty kapitalistyczne w  handlu, u- 
niemożliwiająr im hamowanie nasze 
30 rozwoju gospodarczego i podwa
janie stabilności cen.

Wreszcie silnie rozwinął się nasz 
handel zagraniczny, powiększając 
swoje obroty od czasu powstania 
Ministerstwa Przemysłu i Handlu z 
górą dwu i pół-krotnie, rozszerzyły 
się nasze więzy gospodarcze ze Zwią 
akiem Radzieckim i krajami demo
kracji ludowej, zostały przebite no
we, drogi kontaktów z zagranicą.

Nowe zadania które stoją obecnie 
przed naszą gospodarką, wymagają 
jednak nowych form organizacyj
nych. W obecnej chwili skupianie 
całości ge'stii w  zakresie przemysłu 
i handlu w  rękach jednego urzędu 
nie byłoby już ani celowe, ani wska

zane. Rozwój naszego życia gospo
darczego spowodował bardzo znacz
ny rozrost aparatu Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu.

Jasnym jest, że kierownictwo go. 
spodarką przy pomocy tak wielkie 
go aparatu, skupionego w  jednym 
urzędzie nastręcza wiele trudności. 
Nie wyczerpuje to jednak całości 
motywów, skłaniających Rząd do 
projektowanej reorganizacji naczel 
nych władz gospodarki narodowej.

Jeżeli chodzi o przemysł, to obec 
nie, po uporządkowaniu zagadnie
nia form organizacyjnych, systemu 
finansowego, systemu płac i zakoń 
czenia okresu odbudowy, punkt cię 
żkości przesuwa się na zagadnienia 
techniczne i  zagadn!enia doboru 
kadr. Kierować zaś technicznie i 
personalnie całością olbrzymiego 
kompleksu przemysłu państwowego 
i  jednego urzędu, staje się obecni* 
niemożliwym.

Dlatego projekt ustawy przewi
duje jednocześnie ze zniesieniem 
urzędu ministra Przemysłu i Han
dlu, stworzenie czterech wyspecja
lizowanych ministerstw przemysło
wych, które zdolne będą kierować 
podległymi im przemysłami nie tyl 
ko w  zakresie ogólnej polityki go

spodarczej, finansowej i społecznej, 
nie tylko w  zakresie tworzenia form 
organizacyjnych, ale również pod 
względem technicznym i  pod wzglę 
dem ścisłej opieki i kontroli nad do 
borem i wysuwaniem kadr w  podle 
głych zakładach.

Nowe formy kierownictwa prze
mysłem państwowym pozwolą jed
nocześnie przez przybliżenie kierów 
nictwa do zakładów pracy, na jesz
cze lepsze, niż dotychczas wykorzy
stanie inicjatywy, energii i wynalaz 
czości klasy robotniczej. Nowe for
my kierownictwa przemysłu stwo
rzą jeszcze lepszą, aniżeli dotych
czas możliwość prowadzenia właści 
wej polityki w  zakresie kadr słusz 
nego rozstawienia ludzi na właści
wych stanowiskach, wysuwania ro
botników i robotnic na kierownicze 
stanowiska w  przemyśle socjalisty
cznym oraz najbardziej efektywne
go i pełnego wykorzystania inteli
gencji technicznej.

Oto przyczyny, dla których Rząd 
projektuje utworzenie czterech mi
nisterstw przemysłowych, powoła
nych do wyspecjalizowanego kiero
wania coraz bardziej rosnącym prze 
mysłem państwowvm_

Przed handlem również stanęła 
konieczność specjalizacji

Jeżeli chodzi o handel, to zadania, 
stojące przed odpowiednim działem 
zarządu państwowego są niewątpli
wie bardzo wielkie i nie proste.

Wciąż rosnący udział gospodarki 
socjalistycznej w  handlu i współ
istnienie je j z handlem prywatnym, 
wymagają stałej działalności Rządu i 
czujnej opieki. Rząd zdaje sobie 
sprawę ze znaczenia, jakie dla za
opatrzenia szerokich mas pracują
cych posiada właściwa organizacja 
spraw dystrybucji i dlatego uważa 
za konieczne wydzielenie tego kom 
pleksu zagadnień w  specialny dział 
zarządu państwowego oraz powie
rzenie kierownictwa tymi sprawa
mi oddzielnemu Ministerstwu Han
dlu Wewnętrznego.

»V dziedzinie handlu zagraniczne 
go również coraz wyraźniej rysuje 
się konieczność dalszej specjaiiza. 
cji i dalszego .pogłębienia metod 
kierownictwa. Sorawa wciąż rosną
cego udziału P o l s k i  na ryn
kach h a n d l u  ś w i a t o w e g o  
w  dziedzinie eksportu i  importu 
oraz zacieśnienie wsnółpracy mię
dzy Polską a ZSRR, oraz państwami 
demokracji ludowej —  które znala
zło swój widomy wyraz w  powoła
niu Rady Wzajemnej Pomocy Go
spodarczej —  wymagają stworzenia 
odpowiednich form organizacyjnych 
i kierownictwa — w  postaci odręb
nego Minijstersttwa Handlu Zagra
nicznego.

S p r a w y  s z k o l e n i a
Oto przyczyna, dla której Rząd 

projektuje utworzenie dwu mini

sterstw handlowych, powołanych 

do kierowania całokształtem wciąż 

rosnącego handlu wewnętrznego i 
zagranicznego.

Dalszym elementem przedło- 

£  żonego przez Rząd Wysokiej 

Izbie projektu ustawy jest 

stworzenie specjalnego urzędu, obej 

mującego swym zakresem działania 

sprawy szkolenia i  przysposobienia 

zawodowego dla potrzeb gospodar
ki narodowej. Takim urzędem ma 
Się stać Centralny Urząd Szkolenia

Protest przeciwko wydalaniu
Polaków z Francji

PA R YŻ  (PAP). —  W związku z 
‘ostatnimi wydaleniami Polaków z 
Francji, w  tej liczbie wielu b. ucze
stników ruchu oporu, Zarząd Głów 
ny Związku Polaków b. uczestników 
ruchu oporu we Francji wystosował 
list protestacyjny do Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych Francji. W li
ście tym czytamy m. to.:

..Zarząd Główny Związku Pola
ków b. uczestników ruchu oporu we 
Francji energicznie protestuje prze
ciwko wydalaniu Polaków, których I ny), 

francuski edsnacsy) niedawno I

orderami za zasługi wobec ruchu o- 
poru. Okoliczność taka zachodzi 
m. in. w  wypadku Franciszka Turka, 
Zygmunta Duszyńskiego 1 Stanisła
wa Napieracza. Wszyscy oni oddali 
wyjątkowe usługi w  czasie walk o 
wyzwolenie Francji.

Wydalony ostatnio Stanisław Na- 
pieracz, robotnik polski, przebywał 
we Francji od 28 lat i cieszył się 
wielkim poważaniem wśród ludności 
Aub«rvilliers (Departament Sekwa-

Zawodowego. Obejmuje on swym 

zakresem działania całkoształt 

spraw szkolenia i przysposobienia za 

wodowego w  dziedzinie gospodarki

*  wyjątkiem rolnictwa i wyższego 

szkolnictwa, a to ze względu na spe 

cyfikę tych wyłączonych działów.

Trzecim elementem projektu

O  ustawy, którą Rząd przedkła

da Sejmowi, jest nowe roz
wiązanie zagadnienia koordynacji 

działalności wszystkich działów za

rządu państwowego w  dziedzinie 
gospodarki narodowej.

Zagadnienie to staje się tym waż 

niejsze, że przecież na miejsce Mi

nisterstwa Przemysłu i  Handlu po

wstaje sześć nowych resortów go

spodarczych. Jednolite planowe kie 

rownictwo gospodarką narodową, 

stanowiącą istotną charakterystycz

ną cechę gospodarki sektora uspo

łecznionego, wymaga siiarmonśzo- 

wania działalności wszystkich gałę

zi zarządu państwowego. To sharmo 

nizowanie działalności wszystkich 
gałęzi zarządu państwowego musi 

być zapewnione przede wszystkim 
w  dwu płaszczyznach: w  płaszczy

źnie planowania gospodarczego i  w  

płaszczyźnie wykonania planu.

Rzad widzi właściwe rozwiązanie

w  stworzeniu Państwowej Komisji 

Planowania Gospodarczego, jako sil 

nej, centralnej instytucji planującej 

i  koordynującej.

Utworzenie Państwowej Komisji 

Planowania Gospodarczego łączy 

się ściśle pod względem rzeczowym 

i strukturalnym, z czwartym podsta 

wowym elementem przedłożonego 

przez Rząd projektu, a mianowicie 

z zagadnieniem prawnego uregulo

wania instytucji Komitetu Ekono

micznego Rady Ministrów.

Komitet Ekonomiczny Rady Mini 

strów Jest według projektu ustawy 

organem Rządu, podlega więc Ra- ,-, 

dzie Ministrów, a cały skład jego . 

ponosi pełną odpowiedzialność przed •; 

Sejmem. oj j

Projekt ustawy stanowi, że na \ 

czele Komitetu Ekonomicznego Ra

dy Ministrów stoi jeden z człon- V 

ków Rządu, powołany przez Prezy- 

denta Rzeczypospolite! na wniosek- ■>'( 

premiera,

1
Wielkie znaczenie 

p r o p o n o w a n y c h  z m i a n
■ *!. <1 ! 

i

•i

Wnosząc projekt ustawy o zmia 
nach w  organizacji naczelnych 

władz gospodarki narodowej, Rząd 
prosi zarazem o upoważnienie do 

wprowadzenia w życie nowej orga
nizacji w terminie najdalej trzech 

miesięcy, albowiem pewnego rozło
żenia w czasie wymaga opracowa

nie statutów nowych instytucji i 
ministerstw oraz ścisłe rozgraniczę 
nie ich właściwości.

Oto, Wysoka Izbo, podstawowe 
myśli przedłożonego przez Rząd pro 
jektu ustawy. Wydaje nam się. że 
nie można nie doceniać arganizacyj 
no - politycznego znaczenia propo
nowanych zmian w  strukturze na

czelnych władz gospodarki narodo
wej.

Nowa organizacja Jest wyciągnię- ,.'t 
dem wniosków z nieustannego roz-’ ;• 
woju sektora socjalistycznego w  na >Ą 
szej gospodarce, jest stworzeniem 
podstawy organizacyjnej do . s k il- . V 
tecznego wykonania planu 6-Iet- v 
niego.

Rząd uważa, że projekt ustawy j - i  
stwarza zasadnicze zręby organizacji 
cji, która najlepiej, najefektowniej <{!? 
i najoszczędniej pozwoli zrealizować 
wielkie zadania, postawione przed 
klasą robotniczą, chłopami i inteli-!.-*i 
gencją pracującą przez historyczni?^, 
uchwały Kongresu Jedności Robot n i  
niczej.

t,*

OŚWIADCZENIE STALINA
wywarło w:elkie wrażenie 4

(Dokończenie ze str. 1)

NOWY JORK (PAP). — Wbrew ofi 
cjalnym próbom osłabienia znacze
nia propozycji Związku Radzieckiego 
i przygotowania gruntu do ich.odrzu 
cenią, znaczny odłam prasy amenkań 
akiej - lo nawet reakcyjnej, licząc się 
z powszechnym w narodzie pragnie
niem pokoju, przestrzega przed pro
pagandowymi i dyplomatycznymi koo 
sekwemcjami ponownego „zatrzaśnię
cia drzwi" przed rozmowami radziec 
ko - amerykańskimi.

Znany publicysta David Lawrenee 
na łamach pótoficjalnego „United Sta 
tes News and World Report" podkre
śla, że nie można kwestionować szcze 
rości propozycji radzieckiej, doda jąc 
jednocześnie, że odrzucenie ich osła
biłoby pozycję USA w opinii świato
wej. Negatywne sła nowsko wobec 
łych propozycji jest „dowodem ślepo 
ty". I.awrence proponuje wyznacze
nie term mu spotkania obu mężów sta 
nu za kilka miesięcy.

Thomas Stokes na łamach prasy 
heorstowskjej wypowiada się za pod 
jęciem rozmów między wielk'mi mo 
carstwami;,. Jednocześnie przestrzega on 
przed osłabianiem dla celów propa
gandowych propozycji ZSRR. Kwestio 
nowanie szczerości oferty radzieckiej
— stwierdza Stokes — jest dowodem 
słabości USA, niewiary we własne si
ty.

Na łaniach „New York Post" Słone 
podkreśla, że odrzucenie propozycji 
radzieckiej dowiedzie opinii świato
wej, fż Stany Zjednoczone nie chcą 
pokoju. Podobne stanowisko zajmuje 
Starobim w Daily Worker, stwierdza, 
jąc, że nie podjęcie rozmów z ZSRR 
zdemaskuje ostatecznie agresywne 
cele USA. Starobjn wyraża nadzieję, 
że pod naciskiem opinii światowej i 
amerykańskiej rząd USA będzie mu 
siał odpowiedzieć na oferrtę ZSRR.

Publicysta Reynolds w „Sun Times“ 
zaznacza, że propozycje ZSRR zmusi 
ły dyplomację amerykańską do zaję
cia pozycji defensywnych.

* *  *

LONDYN (PAP). — W  oficjalnych 
kołach Londynu wywiad Stalina oraz 
jego propozycja odbycia konferencji 
z I rumanem wywołała wyraźne za
mieszanie i zaniepokojenie. Wielka 
Brytania obawia się, że Stany Zjedno 
czone mogłyby osiągnąć porozumie
nie z ZSRR, krzyżując w ten sposób 
plany dyplomacji wichodniej w Euro 
pie. Z drugiej strony w Londynie oda 
J» sobie aamrc r.

nia moralnego inicjatywy pokoiowHf ^ 
ZSRR, m

Londyński korespondenł „New''-'' 
York Herald Tritoune” pisze wyra- T 1 
źnie, że „zaproszenie premiera Stalina;,-! 
skierowane do prezydenta' Truniana.,^ 
zostało przyjęte w Londynie z widocz
nym zaniepokojeniem". Korespondent 
„T  mes" usłuje zbagalełizować pro-'7* 
pozycję radziecką, sugerując z góry,'*'' 
że ewentualne spotkanie Trumana z* 
Stalinem nie mogłoby przynieść żad-^  
nych owocnych rezultatów.

Jest charakterystycznym dla nastr* 
jów, panujących w oficjalnych ko
łach brytyjskich, że oświadczenie Ache "  
sona wywołało pewnego rodzaju ulgę — 
w Londynie, gdzie nie ukrywa się nn-ty 
dziei, jż wys łki ZSRR, zmierzające 
do osiągnięcia porozumienia zostaną u 
zniweczone przez dyplomację zachod
nią.

Komentarze prasowe nje mogą jed^s 
nak ukryć faktu, że oferta Zw. Ra- * 
dzieekiego wywołała głębokie wraże* 
nie w szerokich masach brytyjskiefll 
i światowej op nji publicznej, kt6r* 
pragną pokoju i bezpieczeństwa. „Ti 
mes“ w artykule wstępnym zmuszony 
jest przyznać, że Zw azek Radziecki 
„osiągnął przewagę propagandową" 
Określa jąc tym nvanero odniesione 
przez Związek Radziecki zwycięstwo?.)! 
moralne.

Wyrazem rozbieżności między pró- \i 
baani storpedowania porozum ieni&r** 
radziecko - amerykańskiego, a prag- -* 
niwniem pokoju, nurtu jącym szerokie ;V 
masy społeczeństwa angielskiego, byl,* 
potężny wiec, jaki odbył się w środę,;., 
w Finsbury (dzielnica Londynu) z 
udziałem n:ezależnego posła socjali~$ 
stycznego Platts - Millsa j dziekana ka ; ’ 
tedry Canterbury _ Johnsona.

Komentując propozycję Stalina.  ̂
Patts - Mills domagał się, aby rząd?, 
brytyjski, jeśli szczerze pragn:e poko 
ju, zwrócił się do prezydenta Trutna-’* 
na z prośbą przyjęc a zaproszenia pre ■ • 
miera Stal na i spotkał się z nim na ^ 
teren e Polski lub Czechosłowacji:'^' 
Przemówienie Platts - Millsa przyjęte** 
zostało gorącymi oklaskami przez ż e 
branych licznie robotników.

Dziekan katedry Canterbury podkrt-^ 
ślił w szczególność pokojowe wysiłk 
Zw. Radzieckiego. Znaczną część sw 
go przemówienia Johnson pośw-ęcił, 
osiągnięciom powojennym krajów EiiJ 
ropy Wschodniej, zwracając zwłaszcza 
uwagę na OTpaoiaie wyniki odbudowy’
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prz m i n i i i
Brak kontaktu kierownictwa z robotnikami
nie gsrowaefzi do tSaiurtuclt wyników

p O  wietrznym dniu przy- 
‘  szedł dzień słoneczny i 

ifiichy. Wyglądało na marzec, 
>» nie na styczeń. Szeroka uli- 
9* Warszawska tajała w  zagłę 
fcieniach. Nim jednak wsze
dłem na nią, minąć musiałem 
jinne, wąskie, obramowane mu 
jfem szarych kamieniczek, 
|drie słońce prawie nie docho 
;Jriło, I w  tych uliczkach łatwo 
Natknąć się by to można na 
lędzne prowincjonalne knaf- 

Z uchylających się co chwi 
drzwi buchała para, i podnie 
►ńe bełkotliwe głosy. Knajpy 

(brudne jak ich szyldy, brudne 
fetk cl1*  ich istnienie. Mimo go- 
ffadn wwmych knajpy Jul iyty. 

u *  *

Przed czerwonym, plętro- 
jlrym budynkiem o neroklch  
fcknath (rozciągał «Hę pofałdo
wany, jak w  loki skręcony, 
(przyprószony Śniegiem dywanik. 
fcastępK>wał szyld, którego brak 
ibudynkłowi. Dywanik tw rów
na warstwa rozłożonej szcze
ciny, rozciągniętej na kłlkudwe 
tłędu metrach kwadratowych. 
$uszy rią. _ _ .

Drewniane «cbodv prowa<w  
*y do biura. W  dwóch jasnych 
ffokojach zastałem traech pcna- 
t-owników. Jeden * nich o d^- 
fcrze wygolonej twnrry i  czar
nym po angielsdtu w^
«hym wąsikiem wyraził goto
wość posłani* po k w  
m  wnika

MlęrfijrzM waojr był jo l prsed wojną jako riedljske prwmyshi 
•zeseefnianfciego. Przemysł *en jednak rozwijał się oparty na produkcji 
chałupniczej. Po wojnie nie doić że przemysł ten nie upadł, ale rozwinął 
■tę, rrręo dowodem eboełaiby zatotooa w 45 raka I zakrojona aa do*# dn- 
ią skalę szcaecinlamia.

liśmy". Poprosiłem o sprawo
zdanie. Chciałem tym pomóc 
jemu i sobie. Kierownik prze
raził się. „To parę godzin szu
kania" —  bąkał w  zakłopo
taniu —  „tego pokazać nte mo 
gę“.

UdaHo mi się go przekonać. 
W  sprawozdaniu czytałem: 
„Na rok 48 zaplanowano prze 
sortować 27 ton szczeciny, wy
konano 13 ton“ . Tej „małej“ 
nieznajomości produkcji nie 
chciałem brać jeszcze kierbwni 
kowi za świadome kłamslwto.

Owszem były trudności. T te 
trzeba wziąć pod uwagę. Kre
dyt z Ministerstwa Pracy w wy 
sokioścd 4 mfl. zł. wpłynął za
miast w  lutym ub. r. w  sierp
niu. Surowca z Bacutilu do
starczono 30 ton zamiast 47. 
W inę zatem, te szczecinianin 
planu nie wykonała trzeba roz 
łożyć. Niemniej początek nie 
budujący.

• *  • t'

,S Kierownik IteszćzyAs© F « -  
łWt« przyszedł po pół godzinie. 
W  wyrazie jego twarzy darem
nie starałem się dostr.ukać rysu 
dyfctatorstwa i upartości, o  któ 
rycb Do- przywarach słyszałem 
r>d jednego % towarzyszy. Po
wiedziałbym przeciwnie. Kierów  
dik Reszczyński go*ów był dio 
^rzu cen ia  steku pochwał pod 
twoim i fabryki adresem.

__ Jak t  planem pmdukcji
m  nok Ubiegły? C*y wykona
my?

W idziałem . * •  pyte"™  ®.<};
*zą kierownika. Odpowiedział 
jednak twierfkzącO, mimo że 
plan nie został przekroczony.

Zaplanowaliśmy przesorto
wać 10 ton szczeciny i to zrobi

Inwestycje na ro t  48 tobej- 
wystrzyżo- | mowały dział robót mokrych, 

jego zmechanizowanie i skana 
Hzowanie, wybudowanie stud

ni artezyjskiej, kotłowni do wy 
łwarrania pary, wybudowanie 
suszami 5 siarkowni. Z tego 
wszystkiego czynna jest tyltoo 
siaikownia. Baszta zamierzot- 
nych prac nie została jeszcze 
ukończona.

W ydaje się niesłusznym, roz 
poczynanie paru robót i nie 
wykańczanie ich. Gzyż nie le
piej byłoby oddać do użytku 
powiedzmy kotłownię i dopiero- 
w*edv zabrać się' do następnej 
pracy? Przez nieekonomiczne 
i bezplaniowe prowadzenie ro
bót hamuje się produkcję. Przy 
kładem takiej bezplanowośd 
jest chociażby zakupienie w  
sierpniu ub- r. lokomobili do 
wytwarzania pary, po to tylko, 
by do dziś dnia mokła i pokry
wała się rdzą na deszczu i by obec

Nowy awans
dla młodzieży wiejskie!

Przed —Ydz1̂  wie jaką. szczególnie przed synami małorolnych 1 
bezrolnych gwpodarzy wiejskich otwierają stę nowe możliwości pogłę
bienia wiedzy I sdobycta zawodn.

miesięcy. Po jej zakończeniu od
bywa się egzamin ! chłopcy kiero
wa al są do kopalni gdzie pracują 
jako robotnicy przyuczeni. Najzdol
niejsi uczniowie mogą Sie dalej 
kształcić w  gimnazjach przemysło
wych na koszt państwa Po ukoń
czeniu szkoły otrzymują na włas
ność bezpłatnie ubranie robocze, ble 
liznę, parę trzewików skórzanych, 
ubranie nowe sukienne oraz płaszcz 
sukienny.

Chłopcy od lat 17 i 19 mają moż- 
feość wstąpienia do szkół przysposo
bienie przemysłu węglowego. Do wy 
*\agań jakie stawia się kandydatom

leża: młodziej musi być zdrowa 
4 posiadać umle9ętność p iian to ijiy  
^aria. W szkole uczniowie otrzymu
ją bezpłatne utrzymanie, mieszkanie 
w  internacie, wyżywienie, ubranie, 
bieliznę osobistą, pbuwla, pościel, 
•omoce szkolne 1 opinkę lekarfk?.. 
ffłodzles uzupełnia swoje wyksztai- 

w zakresie 7 klas szkoły pod- 
•lawowej. Przechodzi również przt- 
okolenie w zakres’* SP i WF. Odby 
wa praktykę zawodową w  kopalni. 
<Jczeń za każdy dzień praktyki otrzy 
muje 120 zł. Prócz tego otizymuje 
Jeszcze 300 do 450 z! miesięcznie, 
które to pieniądze uczniom wypłaca 
■łzkoła po trzymiesięcznym pobycie. 
Wysokość płacy sałetaa Jest od po- 
**ępu w  nauce.

A .TAK DOSTAĆ 8IĘ DO SZKOŁY?
kandydaci winni zgłosić się do Po 

wiatowef Komendy SP i przedło
żyć świadectwo urodzenia i świadec 
Vvo szkolne, zobowiązanie podpisa
ne przez ojca, matkę, lub opiekuna 
.waz wypełnić dwa formularze 
■•U te w MkoU trwa 11-rie

nte wysłać do 
potrzebowanie 
wy.

Lodzi nowe za* 
na kocioł paro

!W dziale suchym gdzie sortu 
je się, układa w pęczki i we
dług wysokości szczecinę, siedzi 
35 pracowników. Pracują ci
cho, bez przerywania sobie pra 
cy rozmową. W  powietrzu peł 
no gryzącego pyłu. Możnaby 
ckho otworzyć i tak właśnie 
się robi. Zmiana znów tempera 
tury też dobrze nie wpływa na 
zdrowie. Niektórzy pracownicy 
mają zasłonięte usta szalika
mi. Widzimy tu dwa błędy. Je 
den, że płukanie szczeciny od
bywa się jesizcze ręcznie, co do 
statecznie jej nie oczyszcza, i 
drugi, brak wentylatora lub 
tamponów na usta. Kierownik 
wprawdzie twierdzi, że są waż 
niejsze rzeczy. Rozlegający się

kaszel przeczy temu wyraźnie. 
Nie ma ważniejszych rzeczy od 
zdUowia robotnika.

• *  •

Czytam jedyny protokół t na 
rady wytwórczej odbytej w rb 
Była ł druga narada, ale proto 
kółu podobno brak. Na nara
dę złożył się jeden referat. Z 
praktyki wiemy, co wnosi refe 
rat z chwilą kiedy brak wymla 
ny spostrzeżeń, kiedy nie wy
wiązuje się dyskusja, kiedy 
brak wytycznych na okres przy 
szły i podsumowania osiąg
nięć. A ta narada właśnie tak 
wyglądała i dlatego nie spełni 
la swego widanim. Kierownik 
mówi, że w  r. ub. (odbywały się 
narady wytwórcze. Protokóhi 
jednak nie ma ani jednego. W  
Miejskim Komitecie PZPR mó 
wią mi znów, że w  ub. r. narad 
wytwórczych nie było.

Rozumiem teraz słowa jedne 
po z towarzyszy „Dyktator". 
W  szczeciniami brak współ 
pracy personelu z kierownic
twem ,brak kontaktu. Kierow
nik dysponuje trafnie czy nie, 
peroonel stara się to wykonać.

Jerzy Kondratowicz.

1 W dagu lutego

179 Gió pju  Widzieli!
przystąpi do skupu iyw ci 
na Lubelszczyźnie

Gminne Spółdzielń te Sanwpeeae 

oy Chłopskiej przystąpią do tfenps 
iywc* na terenie LnbełsHesyzny w 

I  etapach Obecnie przystąpiła §t 
skupu trzody chlewnej 48 spfttdzM 

nl. W  drugim etapie przystąpi M  

spółdzielnie, a w  k s w ts  — 1 mar 
ea br. przewiduje się włączenie dt 
•kupa dalszych 50 spółdzielni tal* 
łe razem będzie 171 placówek sp# 

dziel ozych. njmująeyob 4c «lrap«Si 
trzody I bydła.

W  sprawie skupu nawiązano w i
sty kontakt między Centralą Rolni 
czą S. Ch., Centralą Mięsną i  Od 
działnml Spółdzielni Zbytu Produł 
tów Zwierzęcych, zarówno na szcae 
bhi okręgowym jak i  z  PZOS Nłs 
zależnie od tego Istnieje Sdałz 
współpraca wzajemna w  terenie mis 
dzy gminnymi Spółdzielniami S. Ch, 
prowadzącymi zakup iywca, a Reje 
nowymi Oddziałami Cent*uli Mięs
nej t placówkami Spółdzielni Ib?* 
tu Produktów Zwierzęcych,

Oddziały Centrali Mięsnej I Cen
trali Spółdzielni Zbytu Produktów 
Zwierzęcych dopomogły Spółdziel
niom Gminnym S. Ch. dostarcnjąf 
wyszkolonego personelu, środków 
transportu 1 odpowiednich instruk. 
cfl. <rs)

TERMINOWE DOSTAWY
i wysoka jakość zbóż siewnych
zopewnlone są w rb.
Akcja rozprowadzania kwaliflkowa 

nych zbóż siewny** w  wojewódz
twie lubelskim została już rozpoczę 
ta. PZGS otrzymały rozdzielniki, 
sporządzone przez Centralę Spół
dzielni Rolniczych S. Ch. wspólnie 
z Państwową Służbą Agrotechnicz
ną, przy czym brano pod uwagę ro 
dzaje gleby i  warunki uprawy w  po 
szczególnych powiatach.

Lubelszczyzna otrzymała n a . za
siewy wiosenne 180 t  pszenicy jarej, 
121 ton jęczmienia oryginalnego i  
100 ton jęczmienia pierwszego od
siewu, 65 ton owsa oryginalnego 1 
500 ton owsa niekwalifikowanego. 
Zyta jarego w  bieżącym okresie 
wiosennym rozprowadzać Się nie 
będzie, ponieważ na majątkach lu
belskich przeprowadza się doświad 
czenla, mające na celu ustalić plo
ny Jakie wydaje ta odmiana Zboża 
w  naszych warunkach glebowych 
I  klimatycznych.

Wiosenne przydziały zbóż siew
nych zawierają mniej oryginałów, 
gdyż elitarny materiał siewny będą 
produkowały jedynie majątki pań
stwowe, by zapewnić rolnikowi do
stawę odpowiedniego ziarna siewne 
go i  zapobiec marnowaniu zbóż siew 
ryfeh na cele konsumcyjne, co mo
gło się zdarzać, Je*li Zboża elitar
ne produkował drobny rolnik.

CENT ZBOŻ SIEWNYCH 
OBNIŻONE

Większą część kosztów przy roz
prowadzaniu zbóż siewnych pono.

Werhutemy robotników rolnych 
do Z w ią zk u  Z aw od o w ego

Najtrudniejszą sprawą Związ
ku Zawodowego Robotników i 
Pracowników Rolnych jest zrze
szenie robotników rolnych, za
trudnionych n poszczególnych go 
spodarzy na wsi. Trudności pole
gają na tym, że nie można utrzy
mać kontaktu między ludźmi, pra 
trującymi pojedynczo u bogatych 
gospodarzy, często w  oddaleniu 
dziesiątków kilometrów. To tei 
w  roku bieżącym  postanowiono 
pr^stąp ić  '"•f'r*lcxn i« <io mnnfaaJ

I w aa ia  ich do związku zawodowe 
go prac. rolnych.

W  pierwszym kwartale 1949 r. 
werbować się będzie robotników, 
zatrudnionych u gospodarzy na 
terenie pow iatów : lubelskiego, 
zamojskiego, kraśnickiego, chełm 
skiego i  bialskiego. A k c j a  
werbowania będzie przeprowa
dzona w  ciągu roku w e wszyst
kich powiatach województwa lu 
bełskiego- (rz)

al państwo, które dopłaca 10 proc. 
dodatku z funduszów Ministerstwa 
Rolnictwa i Reform Rolnych. Ponad 
to majątki państwowe, produkują
ce ziarno nie pobierają marży, co 
przyczynia się do obniżenia ceny 
zbóż kwalifikowanych. Cena dla 
siewnej pszenicy jarej wynosi 3.486 
zł. Cena owsa siewnego’ wynosi w  
spółdzielni 1.117 zł.

W YSOKI PROCENT CZYSTOŚCI 
I  S IŁY  K IEŁKO W ANIA  

Do zbóż oryginalnych, nadsyła
nych przez Centralę Spółdzielni Roi
nlczych S. Ch. do PZGS będą dołą
czone zaświadczenia o sile kiełko
wania l kwalifikacje Stacji Oceny 
Nasion, zaS do zbói kwalifikowa
nych — zaświadczenia użyteczności. 
Będą one dołączane do transportów. 
Do chwil! nadejścia zaświadczeń, 
spółdzielnie nie będą sprzedawały 
zbóż. Zapobiegnie to opóźnianiu 
dostaw i  nadsyłaniu zbóż, nie odpo
wiadających jakościowo stawianym 
wymaganiom.
DO k o ń c a  i .ttte g o  z b o ż a

BĘDĄ ROZPROWADZONE 
Transporty kwalifikowanych zbóż 

siewnych napływała Już do magazy

nów PZOS. Ostatnie psrttc 
siewnego nadejdą przed 38 lutym 
br. Istnieje więc pewność wczesne
go zaopatrzenia rolników w  kwatt- 
Ukowane zboża siewne jessw  
przed rozpoczęciem siewów wtose* 
nych, które mogą się rozpocząć Hi* 
w drugiej połowie marca.

Przy sporządzaniu raabtelnii^ 
zbóż siewnych na województwo łu> 
bełskie przeznaczono większe partv 
dla zdewastowanych w  czacie woj
ny 1 nie doprowadzonych Jeszcze de 
normalnego stanu, powiatów terubl* 
Bzowskiego, tomaszowskiego 1 eh eh* 
slriego, a następnie włodawtłdeg#* 
W razie zapotrzebowania na Jęc*/ 
mień —  Istnieje możliwość dodatki 
wego zaopatrzenia się, gdy4 po Sf 
marca, przewiduje się skierowanie 
na Lubelszczyznę nadwyżek ■ wp^ 
Jewództw zachodnich

Wśród drotonorolnych t aredniu^ 
rolnych gospodarzy Lubelszczyzny, 
daje się w  tym roku zauwałjrt 
większe zainteresowanie Zbożami 
kwalifikowanymi, co świadczy, ix 
przekonali się oni o tym, że zboża 
kwalifikowane dają większy plon

(BP

USPRAWNIAMY APARAT
do snraw oodattrn urantowego
W urzędzie Wojewódzkim w  Lubll 

nie odbywa się obecnie drugi turnus 
kursów szkoleniowych dla pełnomo
cników rządowych do spraw podat
ku gruntowego z trzech województw: 
lubelskiego, warszawskiego i biało
stockiego. Bierze w  nim udział 40 
osób, przeważnie powiatowych inspe 
ktorów do spraw podatku grunto
wego, pełnomocników i ich zastęp
ców. Kursy organizują inspektorzy 
ob. Nowakowski 1 Zlembolewski.

Program kursów, oprócz przeszko
lenia fachowego, mającego na celu 
uzupełnienie wiadomości fachowych, 
obejmuje wiadomości z ekonomii 
politycznej, zagadnień gospodar
czych i politycznych wsi, zagadnie
nia międzynarodowe wiadomości o 
Związku Radzieckim i naukę o Pol
sce współczesnej.

Celem kursu jest wychowanie pra 
cownika obywatela, który będzie nte

tylko wykonawcę przepisów, ale po
trafi w  swojej praktyce realizować 
linię polityki rządu na wał.

Kurs trwać będzie 3 tygodnie •. 
zakończy się 20 bm W poprzednia? 
turnusie, który odbył się w  ciasi* 
S—25 stycznia br., wszyscy uczestni
cy złożyli egzamin końcowy 9 po 
myślnym wynikiem Podobne Rura? 
odbywają się w  kilku punktach nś 
terenie całego kraju, między innym> 
w  Gdańsku, Poznaniu i Wrocławiu 
Przeszkoli się na n*eh pracowników 
ze wszystkich powiatów w  Polsce

Niezależnie od kursów w  Urzędzit 
Wojewódzkim, w  drugiej pcłowle lor 
tego odbędą się we wszystkich po
wiatach woj. lubelskiego 3-dni'.' ; 
kursy dla gminnych delegat- 
społecznych I gminnych referentów 
podatkowych, celem zaznajomienia 
ich z systemem pracy aparatu d<? 
spraw podatku gruntowego.



ł i r r m M iM K  n w i o ir a ą

U l  A S I  K O R E S P O N D E N C I  P I S Z Ą t
Dwa nowe koła ZMP
w pow iec ie  lubelskim

W  ostatnich dniach powstały ’ dzież do remontu sali na Iw ie-
w powiecie lubelskim dwa nowe 
Kola M łodzieżowe Związku Mło- 
Sdzieży Polskiej. Pierwsze z 
nich zawiązało się w Chodlu i 
Kczy 22 członków, a drugie w 
Kadliutie. Na zebranie orgańiza- 
cyjne przybył delegat Pow iato
wego Zarządu ZM P kol. Fran
ciszek Cicchoński, który wygło
sił referat organizacyjny.

Powstanie trel) dwóch kół 
przyczyni się znacznie do uspo
łecznienia i zorganizowania iy  
cia zespołowego młodzieży.

W  Radlinie przystąpi mło-

0  współpracę ORMO
ze Stratami Polarnymi

Na wspólnej odprawie naczelni
ków Ochotniczych Straży Pożarnych
1 komonuaiitów placówek ORMO po i 
wiatu lubćisluego, która odbyła się 
81 ub. m., wojewódzki komendant 
OIIMO mir Konieczny wskazał na 
konieczność ścisłej współpracy pla
cówek ORMO i Straży Pożarnej na 
terenie w?i w celu usunięcia z za
rządów OSP bogaczy wiejskich i lu 
dzi klasowo obcych, którzy lam w  i 
obecnej chwili przeważają.

Mówca wykazał, że dz:eki takie
mu składowi zarządów niektóre pla 
cówki Straży Pożarnej stały się gnia 
zdam’ reakcji, która na tym odcin
ku w  swoisty sposób uprawia szkód j 
n'ctwo gospodarcze w stosunku do ! 
obecnego ustroju, powodując nisz- j 
czenie sprzętu strażackiego przez 
aanledbwtie go i niewłaściwe .obcho 
dzenie się z nłm.

Z * h r s r ^ T z S C h
w Kazimierzu

W  sali posiedzeń M iejskiej Ra
dy Naród, w  Kazim ierzu Dolnym 
odbyło się zebranie członków Z w. 
Sam. Chłopskiej przy udziale de
legacji z Woj. Zarz. ZSCh w Lu
blinie.

Tematem  obrad by ły  sprawy 
organizacyjne o ra i sprawa uak
tywnienia pracy kobiet na tere
nie miasta Kazirrtierza Dolneeo.

tlicę i bibliotekę w budynku po- 
majątkowvm, co powinno zna
leźć zrozumienie u władz gmin 
nycli i ZSGh, mających trootż- 
ność udzielenia pomocy mate
rialnej nowo zorganizowanym 
Kołom. (z).

Przetwórnia i suszarnia owoców
powstanie w Kazimierzu
Spółdzielnia Samopomoc Chłop 

ska w  Kazim ierzu Dolnym w 
planie pracy na rok bieżący pro

jektu je wykończenie budowy prze 
tw óm i owoców i suszami- W 
tym celu przystąpiła już teraz do 

gromadzeni* m ateriałów  budow
lanych. Jedną z największych

W Y B Ó R  W Ł A D Z  SD
zw . C fs @ ł  m  a e
W Chełmie odbyło się ogólne z e -1 

branie członków Miejskiego Kota 
Stronnictwa Demokratycznego. Obra 
dom przewodniczył delegat Wojew. 
Komitetu ob. L. ZdPbićh.

Po n^yjędu  porządku dziennego

dla pracowników 
przemysłu

A k c ja  socja lna na terenie
zakładów podległych Min. 
Przemysłu i Handlu, obok in 
nych świadczeń, obejmuje ró 
wnież zaopatrzenie pracowni 
ków w odzież ochronną, zwła 
szcza w tych gałęziach pro
dukcji, w  których w ym aga 
tego rodzaj pracy.

W  roku 1947 ilość przydzie 
lanej odzieży ochronnej w y
nosiła 2.485.000 sztuk, zaś w 
noku 1948 —  prawie 3 m ilio
ny szt. Jednocześnie podniio 
sła się jakość odzieży oraz 
stopień je j przystosowania 
do wykonywanej pracy.

W  noku bieżącym przewi
dziany jest znaczne pow ięk
szenie przydziałów  odzieży 
ochronnej.

odczytane zostary protóRory z 
ostatniego walnego i zwyczajnego 
zebrania, następnie ob. Henryk Tom 
za wygtosil referat pt. „Dlaczego dą 
żymy do socjalizmu''. Po referacie 
wywiązała się ożywiona dyskusja 
Na zakończenie ustępujący Zarząd 
złożył sprawozdanie ze swej działal
ności, po czym dokonano wyboru no 
wych władz Koła i Komisji Rewi
zyjnej.

(— -O— *

W łókno i w e łn ę
ilspiij millilM pians

Spółdzielczość wiejska rozwija 
coraz szerzej skup surowców włó
kienniczych dla przemysłu państwo 
wego. Świadczy o tym wzrost ilości 
punktów skupu wełny oraz włókna 
lnu i konopi ze 145 w  1947 r. do 325 
w  1948 r.

Na rok bieżący Centrala Rolnicza 
Spółdzielni poprzez gminne spói- 
dzienle i ich powiatowe związki za 
mierzą skupić i dostarczyć dla prze 
mysłu państwowego 4 tys. ton w 16- 

j kna oraz 200 ton wełny.
W celu postawienia na odpowled 

nim poziomie punktów skupu przy 
gminnych spółdzielniach CRS planu 
je w  tym roku przeszkolić około 
1.000 brakarzy lnu 1 wełny.

K U R S  S Z Y B O W C O W Y
d l a  j u n a k ó w  „ S P "
Przy Państwowym Liceum t Gtmn. 

Handlowym w Chełmie Został zorga 
nizowany teoretyczny kurs szybow
cowy. — PW „Lot'1. Kur* ten ma

BIBLIOTEKA JUZ JEST —
kolej m świetlice r/s wsi Hrebenne

recytacjachW  ubiegłym tygodniu w e  wsi 
Hrebenne gm. Horodło pow. hru 

bieszowsldego uruchomiona zo
stała biblioteka zbiorowa. Do tłam 

nie zebranych przem ówiła m iej
scowa nauczycielka ob- Piscera, 

zachęcając do jak najczęstszego 
odwiedzania biblioteki. Następnie 

zabrał głos sołtys gromady Hre
benne ob. Osiński.

W  części artystycznej wystąpi

ły  dzieci szkolne w  
i śpiewie.

W  niedługim  czasie, również 
w  lokalu pałacu uruchomiona 
zostanie świetlica. W  tej chw ili 
zostały już. oszklone okna posta
wiono piec«, a lokal zaopatrzono 
w  potrzebny sprzęt Do szybsze
go uruchomienia św ietlicy przy
czynia się wydatn ie miejscowa 
ludność deklarując bezpłatnie 
swą pracę.

na celu wyszkolenie młodzieży pod 
względem pilotażu szybowcowego, 
meteorologii itp.

Uroczystego otwarcia kursu doko
nał w obecności przedstawicieli par
tii politycznych, ZMP oraz przed
stawicieli władz szkolnych — Powla 
towy komendant SP por. Kowalski.

Kurs *.en trwać będzie do 23 lutego, 
po czym uczestnicy złożą egzamin. 
Wykłady odbywają się 3 razy w ty
godniu po południu.

-—-—o.....-

Kurs telefonistek
z o ra a n iz o w a ła  „S P ”  
i i/  Chełmie

W dniu 1 bm Powiatowa Komen
da SP w  Chełmie uruchomiła kurs 
telefonistek. Będzie on trwał do dnia 
1. 5 br. Na kurs zgłosiło się 15 kan 
dydatek.

trosk Rady Nadzorczej Zarządu 
Spółdzielni jest sprawa pomiesz
czenia ośrodka maszynowego i 
magazynu na nawozy sztuczne. 
M im o dużej żywotności, in icjaty
w y  i ożyw ionej działalności władz 
spółdzielni rozwiązanie tej spra
w y  nastręcza w ie le  trudności-

Do tej pory spółdzielnia uru
chomiła i prowadzi cegielnię, ośro 
dek maszynowy oraz własny 
sklep z podręcznym magazynem, 
w  którym odbywa się skup i w y 
miana włókna. Prócz tego uru
chomiła sklep spożywczy jako f i
lię  spółdzielni gminnej, który 
mieści się w  Skowieszynku.

NsgredyTdyokmy
za marsze jesienne

W najbliższych dniach zostaną 
rozdane zwycięskim drużynom z 
pow. chełmskiego dyplomy za biegi 
narodowe oraz marsze jesienne. W 
tej ostatniej konkurencji nagrody 
otrzymają gminy: 1. Wojsławice — 
piłkę siatkową, piłkę nożną i kostiu 
my gimnastyczne, 2. gmina .Rejo
wiec — pitkę nożną 1 kostiumy gim 
nastyczne, 3. gm. Pawłów — piłkę. 
Dyplomy dostaną gminy Wojsławi
ce, Rejowiec, Pawłów, Krzywiczki 
i Świerże.

Nagrody zostały zakupione orzez 
Pow. Radę WF i PW.

Fratrwol ro^date 
nagrody sportowe

Osada Frampol w  powiecie biłgo
rajskim rozda w dniu 6 bm nagrody 
sportowe za. marsze jesienne. Nastą
pi to dopiero teraz, ponieważ fun
dusze na zakupienie nagród, wpły
nęły z opóźnieniem.

W uroczystym rozdaniu nagród 
zwycięzcom marszów jesiennych 
weZmle udział cała młodzież i star
sze społeczeństwo z Frampola Jako 
nagrody zostaną wręczone piłka sial 
kowa, dysk męski 1 żeński, oszczep
i Inne przybory sportowe, ogólnej 
wartości ponad 10 tys. zł.

Z. S. Ch. 
niesie pomoc

Jan W ójcik , gospodarz M 
W oli przyjechał do Lublina- P< 
drodze okulał mu koń. Doprov>&  
dził go do lecznicy T-w a Opiek# 
nad zw ierzętam i i tu stwierdzom, 
no, że koń doznał pęknięcia kolei
i nie może d o jić  o własnych , 
lach do domu, a stan jego  wym a* 
ga przebywania bez ruchu  co naj 
m niej na okres 2— 3 miesięcy

Właściciel konia nie mógł tto 
trzymać zw ierzęcia w mieście 
przez tak długi czas, a nie sta£ 
go było na przewiezienie konia sa 
mochodem do domu.

Kierownik lecznicy, chcąc mu  
przyjść z pomocą, zwrócił się do 
Woj. Związku S. Ch. z prośbą o 
zaopiekowanie się koniem  i spot• 
kał się z całkowitym zrozumie- 
niem. Prezes Związku wyznaczył 
samochód i konia odstawiono do 
miejsca stałego pobytu w następ
nym dniu.

Towarzystwo Opieki nad Zw ie  
rzętami składa tą drogą podzięko 
wanie władzom Zarządu Woj. 
ZSCh- za okazaną pomoc biedne* 
mu rolnikowi w uratowaniu ży
cia zwierzęcia domowego• (rz) 

------ o------

' t m  Mistóa nami
Nadleśnictwo Lubycza Królewska 

;na wyrobić i wywieźć ponad 10 tys. 
ro. sześć, budulca Wyrobiono z tego 
dotychczas ok. 9.200 m. sześć., z cze 
go na państwowe składnice wywie
ziono ok. 5 tys. m sześć., a do pań
s t w  wych tartaków przekazano po 
nad 2 tys. m sześć.

Praca idzie szybko i  sprawnie. W  
poważnej mierze zatrudnieni robot 
nlcy rekrutują się z powiatu tuba- 
czowskiego. Zmobilizował Ich do 
pracy nadleśniczy Lubyczy Królew 
sklej. W celu ekonomicznego wyto 
rzystania wagonów taboru kolei te 
warowej, ładowanie odbywa się 
bardzo często również w  niedziele. 
Robotnicy zaopatrzeni Są celem och 
rony własnej odzieży w  specjalne 
i'brania i buty. Przeciętna tlość ła
dunku wynosi 6 do 7 wagonów 
dziennie.

Otwarcie rrreiskiej biblioteki
w Kazimierzu Dolnym
W  Kazimierzu D olnym  odby 

ło się otwarcie biblioteki m iej
skiej. P o  przemówieniu burmi 
strza, kierownik sz;kioły pod
stawowej ob. Tetera, wygłosił 
pogadankę o znaczeniu książ
ki jakie ma ona w  życiu m ło
dzieży i starszego społeczeń
stwa. Po części o fic ja ln e j od
była się część artystyczna, w 
której wzięła udział młodzież 
gimnazjum miejskiego i szko
ły zawodowej. Na program jej 
złożyły się łp iew y chóru, dekla 
macje oraz inscenizacja o książ

ce. Przew. Miejsltłej Rady Na
rodowej oh. Tomczyk przekazu 
jąc bibliotekę do użytku mło- 
dzieży i społeczeństwa wygło
sił krótkie okolicznościowe 
przemówienie.

Biblioteka miejska posiądę 
oddzielny lokal. '

Dotychczas biblioteka Hery 
483 tomy, z czego 103 fiomy za 
kupił Zarząd Miasta, a 380 to* 
mów przydzielono z biblioteki 
powiatowej. Poza tym hibliote 
kn korzysta z czasopism i rucha 
mej biblioteczki.

P R Z E T A R G

Drożdżownia ; Gorzelnia „Lublin “ pod Za
rządem Państwowym w Lublinie ogłasza prze
targ nieograniczony na roboty spawalniczo - ślu
sarsko - montażowe związane z rozbudową 
chłodni.

Szczegółowe informacje 1 podkładki przetar
gowe otrzymać można w burze Drożdżowni przy 
ul. Kunickiego 2f> w godzinach biurowych. Ofer
ty w zalakowanych kopertach bez znaku firmo
wego z napisem: „Oferta na rozbudowę Chłodni" 
składać należy do skrzynki oforl w Drożdżowni 
do dn:a 15. 11. 49 r. godz. 9-ej. Do oferty należy 
dołączyć dowód wpłaconego wadium w wyso
kości 1*/* sumy oferowanej do P. B. H. Oddział 
w Lublinie na rachunek bieżący Drożdżowni, 
konlo 1453 j odpisy kart rejestr, i rzem;"ś!n:C/ej.- 

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
15. 11. 49 r. o godz 10-tej, x 

Drożdżownia zastrzega sobie:
J-) prawo dowolnego wyboru oferenta,
2) unieważnienia przelargu bez podania 

przyczyn i wypłacenia z tego tytułu jakichkolwiek 
odszkodowań, 248 K

O G Ł G S Z E N I E
Jednostka W ojskowa w Lublinie zatrudni 

o d  z a r a z :
1 inżyniera specjalistę od robót w od oc- 

kanalizacyjnych,
1 inżyniera specjalistę od robót centr.

ogrzew an ia ,
5 inżynierów budowlanych,
2 inżynierów elektryków,
2 techników budowlanych.
Podania * żyidnrysom 1 fwinrteetwnm* należy skła
dne: Lublin, ul. Peowinków Nr. 12. pokój Nr. 255. 
Wamnkl do omów;en!a nf* miejscu. 2.10 K

D R O B N E  O G Ł O S Z E N I A  |l<lllimi|IIIRIMIilHMViif|{

N A U K A Z G U B Y

KURSY Kroju ( Szycia 

Dobrowolskiej, Lublin, 

Krak, Przedmieście 23/33 

przyjmuję zapjsy. 244 K

KUPNO - SPRZEDAŻ

KUPIĘ wózek inwalidzki 

w dobrym stanie. Wtady 

»ław Szymański, Toma

szów LuHnlski Hala Nr. 
66. 231 O

lUKZIJCIE SIE
ZGUBIONO legitymacja 
Zw. Zawodowego Pracow 
nJków Przem. Konfekcyj- 
no - Odzieżowego Nr. t8(t 
n« nazwisko Wćjtowicz 
Franciszek tam. Lublin, 
Snopkowska II B. 243 G

ZGUBIONO wojskowe pra 
ł o  jazdy, zaświadczenie 
RKU o demobilizacji o- 
raz tymczasowy dowód 
osohLSty wydamy przez 
Zarząd Miejski w Lubli
nie na nazwisko Saniuga, 
Bogdan Mm, Lublin, Ka 
Iteows^czyzna 65. 216 6 IlillłlliUJltłHlłlliiiiillllłl
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Kronika nreitka
Sl i z u a h i c a  u n ie m o ż l iw ił a  
KURSOWANIE AUTOBUSÓW  
MKS

Wczoraj o godz. 19-tej przestały
W Lublinie kursować autobusy MKS. 
Przyczyną tego była gołoledż, któ
ra spowodowała zahamowanie ko
munikacji autobusowej.

KOMUNIKAT
TO W. LUDOZNAWCZEGO

Zarząd Oddziału Lubelskiego Pol 
skiego Towarzystwa Ludoznawczego 
zawiadamia, że w dniu 5 lutego (so 
bota) br o godzinie ! 8-teJ odbędzie 
się plenarne posiedzenie Oddziału 
Lubelskiego w  siedzibie PTL — AL 
Racławickie 14/63, wejście z dzie
dzińca na prawo — parter, z nastę
pującym po-ządkiem dziennym:

1) Otwarcie zebrania 2) Odczyta
nie protokółu z poprzedniego zebra 
nia. 3) Referat dr. med. Wł. Deptu 
cha pt. „Z  pogranicza medycyny In 
dowej“ . 4) Dyskusja. 5) Wolne "”nlo 
ski. Goście mile widziani

ODCZYTY NIEDZIELNE
Z cyklu Powszechnych Wykła

dów Umwersytecknch w dniu ju
trzejszym, tj. w  niedzielę, dnia 6 
bm. o godz. 18 w sali Farmacji przy 
ul. Krak. Przedmieście 56 prof. dr 
Wiesław Hołobut wygłosi odczyt 
pt. „Postępy lecznictwa dzięki he- 
moterapii i  antybiotykom". Bilety 
w cenie 40 zł (dla uczącej się mło
dzieży — 20 zł) — przy wejściu.

W sali TUR-u przy ul. Krak. 
Przedrą 21 o godz 18,15 prof. dr 
M. Voit wygłosi odczyt pt. rvata- 
miny". Wstęp 20 zł.

REPREZENTACYJNY BAL
PRASY
Tradycyjnym zwyczajem Lubelski 

Oddział Zw. Zaw. Dziennikarzy 
urządza w dniu dzisiejszym w  sa- 
iach Towarzystwa Muzycznego przy 
ul. Kapucyńskiej Nr 7 reprezenta
cyjny „Bal Prasy".

Początek o godzinie 22,30. Wstęp 
tylko za zaproszeniami. Wcześniej
sze zamówienia na stoliki przyjmu
je sekretariat Zw. Zaw. Dziennika
rzy w swej siedzibie przy ul. Krak, 
Przedmieście 41.

----- o-----
OFIARY NA RTPD i

Ob. Karpiński Izydor — 1000 zł; 
ob. Majzner Lucyna — 300 zŁ

NA CENTRALNY DOM PZPR 
Pracownicy Towarzystwa Przyja. 

ołół Żołnierza *adekiarnvvaH na bu. 
dnwc Centralnego Domu Polskiej 
ZlerfnerzoneJ Fartil Robotniczej kwo 
tę 20.300 zL

S t a n i s ł a w  Ojroneff
P r / e « o d n / c / « ł C i ;  Z »  Z H P

Jeszcze raz ZMP a Harcerstwo
W  związku z tym, że artykuł pt- 

„Ludzie puszczy** przestają istnieć — 

Pod opieką ZMP powstaje nowe har 

cerłtwa,

zamieszczony w 83-cim numerze 
„Sztandaru Ludu" z dnia 3 lutego 
został przez wielu czytelników niewła 
łciwie zrozumiany, a zwłaszcza prze* 
haircerzy, poczuwam się do obowiązku 
w imienni Związku Młodzieży Pol
skiej w Lublinie sprawę dokładniej 
wyjaśnić.

Prawdą jest, że na konferencji wo
jewódzkiej ZMP, kt&ra odbyła sie 1 
i 2 bm., były równie* szeroko ''ma
wiane sprawy harcerstwa. Zarówno 
kol. światło — z-ca kierownika orga
nizacyjnego ZG ZMP, jak j koledzy 
dyskutanci przeprowadzili głęboką a- 
nalizę dotychczasowej działalności 
ZHP, jego założeń, form * stylu pra
cy. Aaalizy tej nie należy rozumieć, 
jako jakiejś generalnej negacji, była 
bowiem ona w dużym stopniu pozy 
tywna i nie należy z tego artykułu 
wyciągać wniosku, że mv ZMP-owcy 
naszych młodszych kolegów — harre 
rzy uważamv za jakichś „ludzi pusz
czy" czy lasów, że my negujemy cał
kowicie to, co jest w tej chwili w har 
carstwie i że my chcemy mitvćhmiast 
tworzyć jnkleś „nowe harcerstwo".

Chciałbym, Bbyście nas koleżinki I 
koledzy — harcerze jak najlepiej zro 
zumieli. My stwierdzamy, że Harcer
stw o nie tylko u nas, ale j w w:elu 
Innych krajach opierało się na ideo
logii I wzoracL skautingu. którego 
twórcą bvł lord angelski gen. R-iden- 
Powell. My stwierdzamy, że Harcer
stwo nasze okresu międzywojennego, 
oparło się mix-no o wzory skautingu 
nie przepuszczając do siebie zdro
wych nurtów, które na odcinku 
dziecięcym reprezentowała Nowizna

Wiciowa, organizowana przy ..Wi
ciach", Czerwone Harcerstwo, orga
nizowane przy OMTUR czy „Pionier", 
organizowany przy nielegalnym Ko. 
mnnjstycznym Związku Młodzieży Pol 
akiej.

Ale my Z!.fP-"Wcy widzimy prze
miany, jakie następują w Harcer
stwie, my widzimy, że tradycje Czer
wonego Harcerstwa. Pioniera i No- 
wizny Wiciowej są przez Was kołe. 
górw — harcerzy coraz w większym 
stopniu przyjmowane, my widzimy, że 
Harcerstwo w chwili obecnej — to już 
nie Harcerstwo, kltóre w 1948 r. or
ganizowało reaikcyjne burdy na uli
cach Szczecina | z radością obserwuje 
my stałe zbliżanie się ideologiczne 
Harcerstwa do nas.

Stwierdzamy to, bo dowodem eiąg- 
łego zhljżania się naszego jest harcer 
ska „Służba Polsce", jest wzrost iloś
ciowy naszych ZMP-owców w Wa
szych Komendach i Hufcach, iest Sta
te eliminowanie z szeregów Waszego 
aktywu nieprzejednanych wrogów 
Polski Ludowej.

I my. ZMP-owcy, chcemy Wam po 
mńc w dalszym rozwijaniu W.iszej 
pięknej harcerskiej „Służby Pot«ce" 
w oparciu o znajomość tradycji P o - 
niera. Czerwonego Harcerstwa : No.

wizny Wlejowej, chcemy Wani pomóc 
w dalszym eliminowani* ■ Waszych 
szeregćw tych, co świadomie działają 
na wfcodf Waazą i m u pracujących 
całego kraju, chcemy wprowadzić do 
Waszych szeregów oddanych pracy 
ZMP-owców — harcerzy, chcemy orga 
nizowtć rasem > Waśni masowe ZHP 
I ifco zrobimy.

Zrobimy to razem t Wami kołeżan 
ki J koledzy harcerze, z pomocą tych 
barwny, ktćrym d^ -a  jest. Polska 
Ludowa, którym drogi* jest dobro lu 
du pracującego Polski Ludowej i ca
łego świata. 1 tak trzeba rozumieć 
ten artykuł, tak trzeba reramieć na- 
sre dyskusje i uchwały.

Kiilercidi amm
P. Z. P. R.

Sekretariat Komitetu Dzielnicowe
go Nr 2 (Dzielnice „Śródmieście") 
zawiadamia, że w dniu I  bm. tj. w 
niedzielę w aall Miejskiej Rady Na 
rodowej przy ul. Krak. Przedmie* 
ele 3* o godzinie 10 rozpoczyna 
alę konferencja dzielnicowa.

Wybrani na tę konferencję de. 
legaci, którzy nie otrzymali jesz
cze w swych organizacjach partyj 
nych mandatów, zgłoszą się po nie 
do Komitetu Dzielnicowego PZPR 
„Śródmieście* przy ul. Krak. Przed 
mieście 41, II p, w godzinach nrzę 
dowyeh.

Premie dla nrzod<iwn;kóv gracy
w Państw. Przetwórni Mięsnej

Załoga Państw. Prsetwórnl Mięsnej Nr 64 w Lublinie zajęła pierw 
sze miejsce w Police we współzawodnictwie pracy między wytwórni* 
ml tej kategorii na przestrzeni ub. roku, osiągając 120 proc. wykona
nia planu rocznego.

System pracy w przetwórni pole 
ga na tym że w  zespole wykonują
cym pewien rodzaju produktu każ-

W  a k c i  usowszechiTeiTa kultury
2* r . Mieisk! weźitie źy*y  udział
Oddział Kultury I Sztuki w Zarżą- dział Kultury 1 Sztuki nawiązał ści-

dzie Miejskim planuje szeroko za
krojona akcje kulturalną w kierun
ku upowszechnienia dóbr artystycz
nych wśród ma? robotniczych Lubli 
na. W ramach tej akcil przewidują
cej zakładanlf i prowadzenie świe
tlic oraz organizowanie teatrów ama 
torskich. zesnnłów muzycznych i klu 
bów, mieszczą się opracowane już 
szczegółowo projekty ożywienia ży
cia kulturalnego naszego miasta.

Dla usunięcia wielotorowośri Od-

dy pracownik musi dostosować tem 
po swych czynności do swojego po 
przednika. Jest to tzw. system taś
mowy, przy którym współzawodnic 
wo indywidualne jest niemożliwe. 
Wyścig pracy został podjęty z Ini
cjatywy zakładowego koła PPR. 
Projekt zorganizowania współzawod 
nictwa pracy w skali krajowej zgło 
szony przez egzekutywę Partii n» 
naradzie wytwórczej w dniu 25.XI.

T "  tv“ “ urJ * aT .r j , T WT , “ ' ub- ro>™ Z0StaI przyjęty z entuzjai 
słą współpracę z Wydziałami Kultu- mcm jako odpowiedź na apel gór- 
ralno-OśwIatowym: Komitetów Miej ników Zabrza, 
skiego i Wojewódzkiego PZPR, z Organizacja’ partyjna, Ucząca 130 
OKZZ oraz „Artosem4. towarzyszy, wzięła żywy udzii 2 wo

M. in. na uwagę zasługuje projekt ( współzawodnictwie pracy i przykła 
rozpisania konkursu literackiego na j dem swoim pociągnęła całą załogę 
temat ż;*wotnych i aktualnych pro- fabryczną. We współzawodnictwie 
blemów Lubelszczyzny. Podobne kon wyróżnili się pracownicy fizyczn 
kursy zaprojektowane są także dla | majster produkcji bekonowej Bene 
plastyków i muzyków, chodzi bo- j dykt Zacharski, majster produkcji

Karv««Hne niedbalstwo

»>' ŻUR NOCNY APTEK:
Anteki przy ul.: Krak. Przedm. 3. 

Krak. Przedm. 54. Bychawskiej 42 
Kalinowszcz.yzna 44.

tokad dzB idiomy
*AMXxxioooaxooacoojoanoojLxxx]uQ[xxxx*^xxxM

K I N A
APOLLO: „Zielone lata".

P'>cz. godz. 13, 17.30, 20 

HA1.TYK: „Ostatni Mohfkanln" 
seanse: godz. 15. 17, 19.30. 

RIALTO: „Iwan Groźny" 
godz. 15, 17, 19

i e a i R i
rF.ATH MIR.ISK1 

.Żołnierz 1 bohater** 
g 19 30.
t“ \|U MUZYCZNY:
„Wiktoria 1 jej huzar"
«  10.30

W czwartek po południu zabrakło 
w naszym miejcie chleba Nie można 
go byłe dostał ani w skVpach spól 
dzielnzyeh ani pry watnych. Nie test 
to zresztą p’erws*y. tep,» rodzaju 
wypadek. Nieomal reitu'arn1e w 
przeddzień każdego święta I w dnie

przecież są to sk.epy mające ogrom
ne obroty dzienne Inne sklepy LSS 
pob'erają w piekarni Jeszcze mniej

wiem o pobudzenie miejscowych 
twórców do żywszej działalności, 
związanej c obecną rzeczywistością 
1 terenem miejscowym.

Dowiedzieliśmy się również o pro
jektowanym na jesień br festłvalu 
pt. „Dni Lublina1*. W czasie tego fe- 
stivalu planuj* się rozdanie nagród 
konkursowvch. szereg koncertów, 
wystaw« dzieł plastyków, występy 
zespołów amatorskich tanecznych I

konserw i wędlin Jan Więckowski, 
podmajstrzy: Kwieciński, Silkow- 
ski I główny magazynier tow. Lud- 
wi': Ziółek oraz wielu pracowni
ków umysłowych.

Ministerstwo Przemysłu i Handlu, 
oceniając czyn przedkongresowy 
pracowników przetwórni, wyrażają 
cy się w przekroczeniu planu rocz 
nego o 20 proc., przyznało dla przo 
downików wyścigu pracy nŁgrodę 
w wys, 200 tys. zł. 80 proc. tej su-

chleha, niektóre zaledwie 10 kg. Jest, chóralnych ora2 bogate widowisko my otrzymają wyróżniający się pra 
to najlepszym dowodem że kierów* . nipnprriwp (nrtri enłvm nlebeml. cownicv fizvczni
nlcy sklepów LSS nie dbają o nale
żyte zaopatrzenie sk'epó\v I nie

, plenerowe (pod gołym niebem).
Oddział Kultury 1 Sztuki Z M. o- 

iywl wkrótce swą działalność także

dla robotników nss^ego miasta wv> 
cieezkt po Starym Mieście oraz za
kładach przemysłu miejscowego.

pośviąteerne odczuwa się brak chle troszczą się o potrzeby konsumenta, j w dziedzinie turystyki, organizując 
ba w Lublinie mimo że tnaeazyrty 
są przepełnione mąką.

Winę ponosi tu przede wszystkim 
LSS gdyż ona w pierwszym rzedzie 
powinna dbać o należyte zaopatrze
nie rynkn piekarnia LSS o zd..!no- 
ścl wypieku 10 ton dziennie, wypłoka 
zaledwie 5 ton wykorzystując w ten 
<posób tylko <;0 swych mnżliwoScł 

Dlaczego tak się dzieje?
■lak tłumaczy kierownik pi"kami... 

nie ma większego zapotrzebowania 
na chich Sklepy spółdzielcze pobie
rała chleb w minimalnych Ilościach 
I tak np sklep LSS przy ul. Krak 
Przedmieście 51 zamawia w piekarni 
dziennie 50 kg chleba sklep Krak 
Przedmieście 64 — 30 kg chleba. A

Obrót eh^hem nie cplaca Im *tę 
Wolą jak twierdzą hy go zabrakło, 
niż żeby mlal pozostać I aby byl i  
r.lm niepotrzebny kłopot.

W *en sposób LSS zamiast służyć 
dobrym przykładem dezorganizuje 
tylko dostawy chleba.

Dyrekcja i Zarząd LSS powinny 
wsrladnąć w tę sprawę 1 nastawić 
rozprowadzenie chleba w sk'epach 
na możliwości wypieku swej dosko
nale urządzonej I wyposażonej pie
karni.

Nie można dopuścić by karygodne 
wprost niedbalstwo Jakie spowodo
wało brak chleba w czwartek, pow
tórzyło się jeszcze kiedykolwiek.

cownicy fizyczni resztę zaś roz 
dzieli się pomiędzy pracowników 
umysłowych. Rozdziału premii do. 
kona dyrekcja wytwórM w  porożu 
mieniu z Radą Zakładową I fabry
cznym Komitetem Partyjnym. Wrę 
czenie premii nastąpi dnia 6 bm. 
na wspólnym obiedzle całej załogi.

Orsza ponownie przed Sadem
Daisze odroczenie rorprawy

Odroczoną prze* Sąd Okręgowy sprawę Orszy wznowiono w dnh: 
wczorajszym, lecz I tym razem, po wysłuchaniu jednego świadka — 
artystki teatru Marii Szczęsne*, ponownie odroczono do dnia 12 bm

ZEZNANIA ARII SZCZĘSNEJ 

Szczęsna znała Om ę jeszcze x 
czasów przedwojennych, utrzymu
jąc z nim bliższe itosunki, które 
przerwał wybuch wojny.

SOBOTA, 5 lutego.
8.20 Koncert (Transmisja z Brna — 

Czechosłowacja). 6,10 Dziennik. 6,30 
Muzyka. 7,00 Powt- wiad. dziennika. 
7 25 Muzyka. 8,30 „Stare i nowe" (9). 
8,50 Muzyka. 9,15 Aud. ZNP. 9.30 
Wszechnica Radiowa. 12.00 Wiad. po
łudniowe. 12.20 Koncert solistów. 
12.45 Aud. ZSCh. 15,30 „Bzowa ba- 
buleóka" — aud. dla dzieci. 16,00 
t>z'enmrik 16,30 „Znaleźliśmy dotn“ — 
pog. dla młodz. 16.45 „Przy sobone 
po robocie** 17,45 And. świetlicowa. 
18,00 Lekcja rosyjskiego. tR,1ó Melo 
die taneczne. 18,45 Aud. KCZZ. 19,00 
Wieczór mickiewiczowski. 19,30 Rec, 
fortepanowy. 20,00 Dziemnik. 20,50 
»Ofensvwa, która przyniosła wolność** 
(3). 21,00 Koncert Krak. Ork. i Chóru 
P. R. 21,45 „Noce i dnie“ — fragm. 
po wjeści Marii Dąbrowskiej. 22,00— 
0.50 „Karnawał robotniczy'1 (w przer 
wie o 23.00 oatatn, wiadomości).

♦  s  f  o  n  y  ♦
Terminarz rozgrywek piłkarskich II Ugi

GRUPA POŁNOC
*0 marca: PTC — Pomorzanin, 

Ognisko — Widzew, Ostrovia — Lu 
blinianka, Radomiak — Bzura.

27 marca: Pomorzanin — Ostro- 
via, Bzura — Ognisko, Lublinian- 
ka — Garbarnia, Widzew — Rado
miak.

3 kwietnia: Ognisko — Lublinian 
ka, Garbarnia — PTO, Ostrovia — 
Bzura, Radomiak — Pomorzanin

10 kwietnia: PTC — Radomiak, 
Pomorzanin — Ognisko. Bzura — 
Garbarnia, Widzew — Ostrovia.

24 kwietnia: Lublinianka — W i
dzew, Garbarnia — Pomorzanin, 
Ostrovia — PTC, Radomiak — Og
nisko.

15 maja: PTC — Lublinianka, Po 
morzau’n — Bzura, Ognisko — Ostro 
via, Widzew — Garbarnia.

2* maju Bzura —  Widzew. O m i

sko — PTC, Lublinianka — Pomo
rzanin, Garbarnia — Radomiak.

29 maja: Bzura — Lublinianka. 
Widzew — PTC, Garbarnia — Og
nisko, Radomiak — Ostrovia.

12 czerwca: PTC — Bzura, Pomo 
rzanin — Widzew, Lublinianka — 
Radomiak, Ostrovia — Garbarnia. 

GRUPA POŁUDNIOWA 
20 marca: Baildon — Polonia 

(Świdnica), Naprzód — Gwardia, 
Rymer —  Skra, Tamovia —  Cheł
mek.

27 marca: Chełmek — Naprzód, 
Polonia (Świdnica) — Rymer, Skra
— Polonia (Przemyśl), Gwardia — 
Tarnovia.

3 kwietnia: Naprzód — Skra, Po
lonia (Przemyśl) — Baildon, Rymer
— Chełmek, Tamovia — Polonia 
(Świdnica).

10 kwietnia: Baildon — Tamovta,

Chełmek — Polonia (Przemyśl), Po
lana (Świdnica) — Naprzód, Gwar
dia — Rymer.

24 kwietnia: Polonia (Przemyśl)—  
Polonia (Świdnica). Skra — Gwar. 
dia. Rymer — Baildon, Tamovia — 
Naprzód.

15 maja: Baildon — Skra. Na
przód — Rymer. Polonia (Świdnica) 
— Chełmek, Gwardia — Polonia 
'Przemyśl).

22 maja: Naprzód —  Baildon, 
Chełmek — Gwardia, Polonia (Prze 
myśli — Tamovia, Skra — Polonia 
(Świdnica).

29 maja: Chełmek — Skra. Polo
nia (Przemyśl) — Naprzód, Gwar
dia — Baildon, Tamovia — Rvmer.

12 czerwca: Baildon — Chełmek, 
Polonia (Świdnica) — Gwardia, 
Skra — Tamovła» Rymer —  Polo
nia (Przemyśl).

Wiosną 1941 r. spotkała go po
nownie w kawiarni „U Aktorów*' 1 
okazała mu po dawnemu pełne za
ufanie zwierzając się, że pełni funk 
cję kurierki i kolporterki prasy pod 
ciemnej. Po pewnym czasie jednak 
zaczęła nabierać przeświadczenia, 
te Orsza pozostaje na usługach ge
stapo. Podejrzenie takie powzięła 
po stwlerdzemu, że Orsza często 
pr:*. jeżdżą do Warszawy samocho
dem gestapo, a utwierdziła się w  
tym przekonaniu, gdy oskarżony zs 
propował jej przewiezienie rzeczj 
tym właśnie autem.

Szczęsna obwinia Orszę jako w j 
łącznego sprawcę jej aresztowania1 
w Piotrkowie w krótki czas potem 
przy przewozie prasy konspiracyj* 

i nej, gdyż tylko on wiedział o jej pe 
dróżach kurierskich na trasie War 
szawa — Częstochowa — Kraków 

Po konfrontacji i  Fischotterem w 
Lublinie Szczęsna straciła resztę 
wątpliwości co do pozostawania 
Orszy na usługach niemieckich ja. 
ko denuncjatora.

Sprawę odroczono do dnia 12 bm., 
ponieważ prokurator zażądał prze
słuchania trzech dalszych świad* 
M n



Szklanka wody może uśmiercić...
s^elc «fos medycyny —  Hipokra. 

jest dobrze znane historykom, 
I  Mstaft jego dla rozwoju medy- 
tjrny mają wartość nieprzemijającą, 
iHtpokrates urodził się na wyspie 
Sab około r, 460 przed Chr., umarł 
■*/ Laryssle, w Tesalll około r. 377. 
ttlftme szcsegóły s Jego życia nie tą 
iaan», Wśród rozmaitych wersji o 
Śmierci wielkiego lekarza jedna po- 
Uana Jakoby prze* Herodota jest 
weaególnle Interesująca, Hipokrates, 
*Wry tył w okresie wojen persko- 
Creetdch. nie chciał dzielić się 
«wym bogatym doświadczeniem z ie 
tarza ml perskimi. Próżno ci ostatni 
próbowali zjednać sobie mistrza. 
Hipokrates byl nieugięty. Znalazł się 
wreszcie pewien młody Pers, który 
postanowił podstępem zdobyć do

świadczenie i wiedzę posiadaną 
przez Hipokratesa. Zgłosii się więc 
pewnego dnia do sławnego lekarza 
I podał się za ubogiego wieśniaka 
jońskiego, poszukującego pracy. Hi
pokrates przyjął do siebie podstęp
nego Persa jako służącego. Od tej 
chwili ładny wiedzy rzekomy służą
cy podpatrywał sposoby badania cho 
rych, podczas nieobecności Hipokra
tesa w domu wertował Jego księgi 1 
zapiski. Po kilku latach, kiedy pew
nego dnia Hipokrates operował w  
domu jakiś guz czaszki, nastąpiło 
dość siltlte krwawienie i operator 
miał chwilę wahania jak je zatamo
wać. Pers przyglądający się zabie
gowi spoza kotary krzyknął: „Trze
ba przypalić to gorącym żelazem". 
Hipokrates postąpił w ten sposób,

fah automaty produkują maszyny
W radzieckich zakładach budo 

"jcy obrabiarek w Moskwie, Lenin 
gradzie, Ty flisie i  innych mia-

<’HLEB SPRZED 100 LAT

Rrehistorycy i  archeologowie wy 
>opują na terenach wykopalisko
wych 'wraz . innymi przedmiotami 
oałe Chleby lub suche kromki, po
chodzące z rozmaitych prehtelorycz 
nych i  historycznych okresów. Naj 
starszy chleb, na który natrafiono w 
«gipds, liczy przeszło 4 ty>?. lat.

BIAŁE SZALEŃSTWO
Tak nazywają chorobę, którą w y

wołuje w  okresie zimowym rażący 
hłaak słońca, skrzący się śnieg i  nie 
.swykła białość naokoło. Na tę rząd 

chorobę, objawiającą się jak po 
catenie słoneczne ciężkimi zaburze
niami mózgowymi, zapadała niekie 
dy turyści w górach.

ZASZCZYTNA" STATYSTYKA
Anglia może się ostatnio poszczy 

clć tym, że statystycznie zajmuje 
pierwsze miejsce pod względem ilo 
śd rabunków i  grabieży. W S-Jcocji 
grasują w  biały dzień gangsterzy, 
którzy częstokroć dokonują swoich 
łsapadów na samochodach. Policja 
angielska stwierdza, że jest bezsil
na wobc<? mnożących się prze
stępstw.

stach wprowadza mę to roku bie
żącym 90 nowych linii taśmo
wych, przestawiających produk
cją na system seryjny. Oznacza to 
potężny skok w automatyzacji 
przemysłu radzieckiego i ogrom
ny wzrost produkcji obrabiarek. 
Dla porównania należy wskazać, 
że liczba ta 3 razy przewyższa 
ilość nowych systemów taśmo
wych, wprowadzonych w radziec 
kim przemyśle obrabiarkowym w 
1948 r. W  moskiewskich zakła
dach „Frezer“ wprowadzenie sy
stemu seryjnego pozwoli na trzy 
krotne zwiększenie produkcji czę 
ści obrabiarek i  dwukrotnie po
większy moc wytwórczą oddzia
łów świdrów mechanicznych. No 
we linie taśmowe zostaną wypo
sażone w najnow zą aparaturę 
wykonaną w zakładach radziec
kich.

' lecz już w chwilę później uświado
mił sobie, że ma w domu nie służą
cego, ale osobę biegłą w medycynie. 
Tegoż wieczora Pers w tajemniczy 
sposób zniknął. W niedługim czasie 
z Azji Mniejszej zaczęły napływać 
wieści, że pojawił się tam jakiś nie
zwykle zdolny I biegły lekarz, któ
rego sława miała zaćmić sławę ojca 
medycyny. Pod wpływem nacisku 

, opinii publicznej i zdania swych 
uczniów Hipokrates postanowił wy-

1 dać perskiemu lekarzowi oryginalny 
pojedynek. Warunki Jego były nastę 
pujące: każdy r przeciwników ma 
prawo przygotować truciznę i od
trutkę własnego pomysłu. Każda n  
stron ma spożyć truciznę sporzą
dzoną przez przeciwnika, odtrutkę 
natomiast własnego wyrobu. Kto 
pozostanie przy życiu, zostanie nzna 
ny ca lekarza najlepszego w dzie
jach.

Około roku S77 doszedł do skutku 
ten pojedynek elektryzujący opinię 
całego starożytnego świata. Na ryn
ku w  Larysie stanęli przeciwko so
bie Hipokrates i lekarz perski, bę
dący nczniem ojca medycyny 
wbrew jego wiedzy 1 woli. Wobec 
olbrzymich tłumów pierwszy wylo
sował zażycie trucizny Pers. Przy
jął ją z rąk Hipokratesa spokojnie, 
wypił | natychmiast zażył odtrutkę 
własnego pomysłu. Tłumy z napię
ciem czekały na wynik. Po 24 godzi
nach jednak Pers czuł się doskonale
— przyszła teraz kolej na wypróbo
wanie Jego trucizny i odtrutki Hipo
kratesa. Po długim, jak wieczność 
dla oczekujących czasie wyszedł ze 
swego namiotu lekarz perski, niosąc 
na długiej rączce małe naczynie 
wypełnione bezbarwnym płynem. 
Niósł je powoli, z nadzwyczajną 
ostrożnością, jakby bał się dotknąć 
go ręką. Podszedłszy do Hipokratesa 
powiedział: „Wypij to Mistrzu* Hi-

Witaminy i lekarstwa z wielorybów
Wybudowany niedawno w  Anglii 

norweski statek „Kosmos V " o no
śności 27.000 MWT jest obecnie eks 
ploatowany jako tankowiec, dowp- 
żący z Curacao paliwo płynne d!a 
floty wielorybnlczej operującej w  
Antarktyd; !e, oraz zabierający stam 
tad tran do Norwegii.

Na wiosnę statek ten będ/ie prze 
budowany dla spełnienia swej wła
ściwej roli przetwórni wielorybni. 
czej. Od następnego sezonu połowów

„Kosmos V“ zastąpi w Antarkty
dzie starszy statek -  przetwórnię, 
który z kolei obejmie rolę tankow
ca. Na przebudowanym statku „Kos 
mos V“ będą zainstalowane najno
wocześniejsze urządzenia, pozwala
jące na jak najlepsze spożytkowa
nie złowionych wielorybów. Oprócz 
tranu, zostanie podjęta produkcja 
mięsa wielorybiego w puszkach, eks 
traktu mięsnego, jak również ole
jów witaminowych i insuliny.

pokrates dotknął ustami naczynia, 
ale nie zdążywszy nawet wypić jego 
zawartości do dna, a tym bardziej 
zażyć odtrutki padł martwy na zie
mię. Tłumy na widok śmierci swego 
wielkiego lekarza chciały w pierw
szej chwili dokonać samosądu na 
osobie sprawcy tej nieodżałowanej 
śmierci. Pers wstrzymał jednak nad
biegających ruchem ręki I rzekł: 
„Czy myślicie, że mógłbym zabić 
swego mistrza dobrodzieja? W  na
czyniu podałem mu zamiast trucizny 
zwykłą wodę!*. Dla potwierdzenia 
prawdziwości swych słów wychylił 
do dna zawartość trzymanego w rę
ku naczynia.

Tłum zamarł w bezruchu. Wresz
cie jak wzbierająca fala taczał się 
burzyć 1 pytać: „Dlaczego zmarł 
Hipokrates?*

Z ust lekarza padła odpowiedź: 
Hipokrates był chory na serce!

Muzeum poety
Zgodnie z decyzją Rady Mini

strów ZSRR we wsi Karabicha w  
pobliżu Jarosławia otwarto mu- 
zum poety rosyjskiego Mikołaja Nie 
krasowa. Obwód jarosławski miał 
duże znaczenie w  życiu i twórczo
ści poety. Tu właśnie poeta spędził 
swoje dzieciństwo. W wiosce Kara 
b’‘cha napisał on poematy; „Dziadu 
nio“ , „Kobiet? rosyjskie1*, „Współ
cześni" itd. Tu też pracował nad 
poematem „Komu na Rusi dobrze 
się żyje“ . Muzeum mieści się w  
głównym budvnku dawnej siedziby 
Niekrasowa. Dziesięć hal zaJął lite 
racki dział muzeum. W dziale tym 
wystawione są liczne rękooisy, ksią 
żki. listy, autoerafy itp. W  muzeum 
utworzono *nec1alny dział wykazu 
1ący, jak zmieniły się młejsca, w  
któriTh poeta widział nędzę i bez
prawie.

Administracja planu Marshal-l 
la podała ostatnio do wiadomo
ści, że w  ramach planu „pomo
cy1' USA dla Europy, miesznań- 
cy Norwegii otrzymają tysiąc eg 
zemplarzy czasopisma „L ife11,; 
podczas gdy do zachodnich Nie
miec przesłane zostanie 30 tysię 
cy egzemplarzy „Readers Di- 
gest“ .

*  *  *

Neo-hitlerowskie pismo, ,.frele 
Stimmen'1, będące kontynuato
rem zawieszonego przez Sojusz
niczą Radę Kontrolną dla Au
strii, „Alpenlaendischer Heimat- 
ruf“ , umieściło na czarnej liście 
nazwiska 73 znanych postępo
wych austriackich artystów i na 
ukowców, z tytułu ich przeko
nań politycznych.

Zespół redakcyjny „Freie Stim 
men“ składa się wyłącznie z by
łych czynnych hitlerowców, jak 
np. były SA-Hauptsturmbahn- 
nerfuhrer, F. Glase 1 były SA- 
Stum.bannerfuehrer, Manfred 
Jesse — obaj będący członkami 
partii hitlerowskiej od r. 1924.

*  *  •
Oficerowie amerykańscy wy

siedlają liczne rodziny austriac
kie z zajmowanych przez nie 
mieszkań, pod pretekstem „nie
wystarczającej przestrzeni ży
ciowej". Wysiedlane rodziny nie 
mają prawa zabierać swych me
bli, które „wydzierżawia się" 
przedstawicielom armii okupa
cyjnej.

Setld rodzin w  Linzu padło 
ofiara tych zarządzeń. Oficjalny 
komunikat armii USA portale do 
wiadomości, że „niewygody", na 
iakie narażona została ludność, 
są krótkotrwałe I zostały sDowo
dowa ne koniecznością przegrano 
wania otnmacyjnych oddziałów 
wojskowych.

NauczycieJ * oprosił kliku lepszych 
uczniów do swego ogrodu, by pomo

gli mn rbierać truskawki. Zaproszę

ni dostali potem truskawki t  cu

krem. Gdy jedli, nauczyciel zapyta):

— Powiedżcje teraz, czy to nie przy 
jemniej najeść się truskawek w ten 
sposób, aniżeli ze strachem, zakradł 
szy się przez płot do cudzego ogrodu?

— O tak, panie profesorze; — za
wołali chłopcy.

« —  A dlaczego przyjemniej?
— Bo z cukrem — odparli zapyta-

ai.

Ż ó ł w  •> g i g a n t

We Władywostoku otwarto mu 
zeum przy instytucie gospodark 
rybnej i oceanografii Oceanu Spo 
kojnego.

Muzeum posiada przeszło 8 tysii 
cy egzemplarzy różnych ryb, zwie 
rząt morskich 1 mięczaków.

Uwagę zwiedzających przyciąg! 
wypchany okaz unikatu —  żółwu 
morskiego, o długości przeszło 2 
try, ważącego 313 kilogramów. Mc; 
na tu widzieć również wypchanc 
okazy ogromnych płaszczek, rzadki 
spotykanych w  nadbrzeżnych okol 
cach Oceanu Spokojnego, głębino 
wych krabów marskich, ryb Itd.

Wśród eksponatów muzeum znaj. 
duje się „diabeł morski" — bardzo 
rzadki i dziwaczny gatunek ryby 
schwytany niedaleko Władywosto
ku.

Poszedł <ło lasu, narąbał twardych gałęzi, 
nałamał gałązek i urządził szałas po swojemu: wetknął 
gałęzie głęboko do ziemi, nakrył je z góry zielonymi 
gałązkami i obetkał ze wszystkich stron srianem. Zflo- 
hilo się w ięcej miejsca...

Gospodarstwo W łodzim ierza Iljicza było .krom- 
ne: blaszany czajnik, kociołek, siekiera, piła i kosa, 

Lenin zaczął mieszkać w szałasie.
Najulubieńsze jego  miejsce znajdowało się obok 

pnia, wśród krzaków wierzbiny. Lenin siadał tam na 
łiema, kładł na pniu arkusze papieru i pisał. W ierzbina 
zasłaniała go ze wszystkich stron

Co w ieczór na jeziórze ukazywała się łódka. T o  
zaufany człowiek przyw oził Leninowi nowe gazety 
i listy z Pfeotr ogrodu.

W łodzim ierz Iljicz czytał listy, uważnie prze
glądał gazety i wszystko, do go iuferesow tło podkre
ślał niebieskim ołówkiem.

W łodzim ierz Iljic z  codziennie wysyłał listy do 
Piotnogrodu —  do towarzyszy Stalina, Dzierżyńskie*- 
go, Swierdfr wa.

W  ten sposób przem ieszkał do jesieni. W  listach 
do towarzyszy uczył ich, jak trzeba przygotowywać 
się do powstania. A wroguwie w  tym czasie szukali 
Lenina i nie mogli go znaleźć. W  gazetach swych 
pisali, źe Lenin odleciał na samolocie za granice. ż< 
'ik ry ł się w morzu w  łodzi podwiodnei

Lenin czytał 1 śmiał się.
—  A to wariaci I
W  tym czasi« było bardzo trudno o żywność

i Lenin czasami nie miał chleba. Zresztą nieraz za
pomniał o  jedzeniu: przypom inał sobie, że jest bar
dzo głodny, dopiero w tedy gdy przyno zono mu ze 
**tacji śniadanie.

Pewnego razu chłopcy z Razliwu złow ili w je
ziorze dużego szczupaka i przynieśli go do szałasu. 
Przed szałasem wisiał u Lenina na kołku kociołek. 
Chłopcy chcieli od razu ugotować Leninmwi zupę 
rybną. A le W łodzim ierz Iljicz powstrzym ał ich:

—  Poczekajcie! Dzisiaj mam jeszcze chleb i her
batę. A  na jutro nie ma nic do obiadu: zastawimy 
w ięc szczupaka na jut no.

W łodzim ierz Iljicz  kłosił trawę, suszył siano, a 
przed deszczem układał je  w  stogach. Pewnego razu 
wyszła spoza lasn ogromna chmura i zasłoniła po
łowę nieba. W łodzim ierz Iljicz  zaczął się śpieszyć, 
aby ułożyć siano w  stogach. Rlvskaw:ca rozdarła 
chmury, rozległ się grzmot. A'p gdy zaczął padać 
deszcz, siano już było zebrane. Po  deszczu powietrze 
odświeżyło się, czuć było zapadli kwiatów, w ilgotne
go siana, ziemi. Jezioro znowu zabłyszczało w  słoń

cu. W  tym czasie Len in  zauważył, źe do brzegu przy
biła łódź.

Ucieszył się:
— Sergo przyjechał!
Sergo Ordżonikidze szedł ścieżką m iędzy krza

kami: nie w idział Lenina. Gdy W łodzim ierz Iljicz 
wyszedł mu na spotkanie ziza krzaków, Ordżonik:dze 
nachmurzył się: jakiś nieznajomy człowiek... Skąd 
!>ię wziął? P o  co się w łóczy w  pobliżu siedziby L e
nina?

W łodzim ierza Iljicza rzeczywiście trudno było 
poznać: brodę i wąsy miał zgolone, czapkę nisko na
suniętą na czoło; ubrany był w stare palto z porwa
nym rękawem.

Lenin przyw itał się. ale Ordżonikidze wciąż go 
jeszcze nie poznawał W tedy W łodzim ierz Iljicz we- 
.soło uderzył go po ramieniu.

-  Cóż to, towarzyszu Sergos nie poznajecie?
Wtedy dopiero Ordżonikidze poznał Lenina.
Weszli do szałasu Sergo przyjechał od towarzy

sza Stalina, aby udzielić W łod z 'm ;erztowi lljiczow : 
ważnych wiadomości. N ie wszystko można było p i
sać w  listach. L isty m ogły się dostać w  ręce wrogów 
lub zdrajców.

Długo rozm awiał tegio dnia W łodzim ierz Iljicz 
z towarzyszem Sergo, a nad ranem nieoczekiwany 
gość wyjechał do Piotrogrodu. £ aw ióz ł Stalinowi 
odpowiedź i wskazówki I-pn^na.

• *  •

W krótce po tym przyjechał do W ło d z im lem  
Iljicza pewien towarzysz i powiedział: —  Lep ie j że
byście wyjechali do Finlandii. Tutaj mogli już was 
zauważyć. C. d. n.

Fistno Wojewódj 
t-go Maja ML
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